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GÓRNOŚLĄZAK
Plmio codzienne, pofwlęcone (prawom ludu polskiego na Śląsku.

Przez lud — dla ludulG Ó R N O Ś L Ą Z A K
wychodź! 6 razy w tygodniu i kosztuje 

miesięcznie 3,— zŁ TELEFON nr. 1414.

_____ OGŁOSZENIA
oblicza się na wiersze milimetrowe. — Wiersz mflime 
trowy kosztuje 15 groszy. Wiersz reklamowy 60 groszj

REDAKCJA i EKSPEDYCJA 
znajduje się w Katowicach Rynek 12.

Nr. 61. Katowice, środa 14-go marca 1928

Sprawozdanie „Phoebus’owe".
MQ]onowe straty dla Rzeszy. — Interesy kapitana Lohmanna. — Brak dostatecznej kontroli. — Nad

używanie pieniędzy publicznych przez 3 lata
B e r l i n .  (WTB). Kanclerz Marx wręczy! w 

poniedziałek członkom parlamentarnej komisji bud­
żetowej sprawozdanie „Phoebus‘owe“. Sprawozda­
nie będzie przedmiotem wtorkowych obrad komisji.

Jak wiadomo, sprawa „Phoebusa“, jest sprawą 
nieustawowo przez przedstawicieli niemieckiego 
ministerstwa wojny wydanych pieniędzy na różne 
nacjonalistyczne interesy kupieckie, na skutek któ­
rych Rzesza, t. j. jej podatnicy, poszkodowani zo­
stali na przeszło 20 milionów marek.

Sprawozdanie nosi nazwę „Sprawozdanie o ro­
dzaju, zakresie i rozwoju t. z. przedsiębiorstw Loh- 
manna“. Kapitan marynarki wojennej Lohmann 
był właśnie tym urzędnikiem ministerstwa wojny, 
który nieprawnem wydawaniem pieniędzy rządo­
wych naraził Rzeszę na milionowe straty. Spra- 
, Dzdanie wymienia poszczególne przedsiębiorstwa, 
w których kapitan Lohmann angażował pieniądze 
państwa. Część tych przedsiębiorstw, wśród któ­
rych znajduje się także nacjonalistyczne przedsię­
biorstwo filmowe „Phoebus", zbankrutowała. Spra-

— Zapowiedziana krytyka partjj opozycyjnych.
wozdanie stwierdza, że wobec strat, na jakie pań­
stwo narażone zostało, Rzesza ma prawo pociągnąć 
kapitana Lohmanna do odpowiedzialności, na pod­
stawie czego zafantowano już część pensji jego. 
Nasuwa się tutaj pytanie, czy wogóle pensja doży­
wotnia Lohmanna starczy na pokrycie choćby dro­
bne strat miljonowych. Z szczegółów, podaje spra­
wozdanie, źe kapitan Lohmann skandaliczne intere­
sy swoje uskuteczniał częściowo bez a częściowo 
z wiedzą swych przełożonych.

Partje opozycyjne zapowiedziały ostrą krytykę 
sprawozdania. Sprawozdanie rzuca coprawda ja­
skrawe światło na niesumienna a rozrzutną gospo­
darkę wyższych urzędników ministerstwa wojny 
pieniędzmi publicznymi. Nie podaje ono jednak ża­
dnych cyfr końcowych interesów Lohmanna, sta­
rając się całą winę zwalić na jego barki, ochrania­
jąc przytem wyższe instancje urzędnicze. Najważ­
niejszą i najsmutniejszą rzeczą dla gospodarki tej 
jest to. że nadużycia powyższe działy się od 1924 r. 
z góra przez 3 lata, a po ich ujawnieniu minister 
wojny stale zaprzeczał ich istnieniu.

Dotychczasowe wyniki wyborcze do Senatu.
W a r s z a w a .  (PAT). Według dotychczaso­

wych obliczeń rezultatów głosowania do Senatu po­
dział mandatów zarówno okręgowych jak i z i!st 
państwowych na poszczególne listy przedstawia się 
iak następuję:

Lista Nr. 1 Bezpartyjny Blok W spółpracy z 
rządem (B. B. W. R.) mand. okręgowych 39, z listy 
państwowej 9, razem 48.

Lista Nr. 2 P. P. S., mand. okręg 8, z listy pań­
stwowej 2. razem 10. ✓

Lista Nr. 3 Wyzwolenie, mand. okręgowych 6, 
* listy państwowej 1. razem 7.

Lista Nr. 7 N. P . R., mand. okręg 2, z listy pań­
stwowej —. razem 2.

Lista Nr. 8 Sel. Rob. Prawica, mandatów okręg. 
1, z listv państwowej —, razem 1.

Lista Nr. 10 Stron. Chłopskie, mand. okręg 3, 
z listy państwowej —. razem 3.

Lista Nr. 17 Zjednoczenie Narodowo Żydow­
skie w Małopolsce, mand. okręg 1, z listy państw, 
w , razem 1.

Lista Nr. 18 Blok Mniejszości Narodowych, 
fnand. okręg. 17. z listv państwowe! 4. razem 21.

Lista Nr. 21 Naród. Państw . Blok pracy, mand. 
okręg. 1, z listy państw, nic, razem 1.

Lista Nr. 22 Blok W ybo.czy Ukraińsko-Socja- 
listyczny Włość. Robotn., mand. okręg. 1 z 'iscy 
państw. —, razem I.

Lista Nr. 24 Blok Katolicko-Narodowy, matid. 
okręg. 8. z listy państw. 1, razem 9.

Lista Nr. 25 Blok Piasta i Ch. D., mand. okręg. 5, 
z listy państw. 1. razem 6.

Lista Nr. 37 Sl. Blok Kat. Lud., mandatów okręg, 
1, z listy państw, nic, razem 1.

Objaśnienie numeracji list.
Nr. 1 Bezp. Blok W spółpracy z Rządem (B.B. W. 

R.); Nr. 2 P. P. S.); Nr. 3 Wyzwolenie); Nr. 7. (N.P. 
R .P raw ica); Nr. 8 (Sel. Rob. Praw ica): Nr. 10 
(Stron. ChłopskTe); Nr. 17 (Zjednoczenie Narodowo 
Żydowskie w Małopolsce); Nr. 18 (Blok Mniejszości 
Narodowych); Nr. 21 (Naród. Państw . Blok pracy); 
Nr. 22 (Blok W yborczy Ukraińsko-Socjalistyczny 
Włość. Robotn.); Nr. 24 (Blok Katolicko-Narodowy); 
Nr. 25 (Blok P iasta i Ch. D .); Nr. 37 (Sl. Blok Kat. 
Ludowy).

ZakoAcienle posiedzenia Rady Ligi Naród.
G e n e w a .  (PAT.) Rada Ligi Narodów zakoń­

czyła w niedzielę wieczór 49-tę sesje, na której prze­
wodniczył przedstawiciel Kolumb'i, Urutja.

Na ostatniem posiedzeniu rozpatrywaną była spra­
wa zajścia w St. Gotthard, czyli węgierskiego prze­
mytnictwa broni. W imieniu komitetu trzech, złożone­
go z przedstawicieli Holandji, Chili i Finlandji, 
sprawozdanie przedstawił Beelaerts van Blokland. W 
sprawozdaniu podkreślono przedewszystkiem po­
ważne znaczenie sprawy, następnie zaś oświadczono, 
że konieczne jest uzyskanie dodatkowych wiadomości 
od rządu węgierskiego. Owe dodatkowe materjaly 
komitet rozpatrzy na posiedzeniu, które będzie zwo­
łane w tym celu i, o ile okaże się wskazane, wyszle 
na miejsce rzeczoznawców, należących do Ligi Na­
rodów. Ostateczny raport komitetu trzech złożony 
będzie radzie przed posiedzeniem czerwcowem.

Przedstawiciele Rutnunji, Jugosławji, Czechosłowa­
cji, jak również generał Tandzos w imieniu Węgier 
przyjęli powyższe sprawozdanie.

Przedstawiciel Węgier oświadczył przy tern, że wła­
dze węgierskie dopomogą rzeczoznawcom Ligi Naro­
dów przy wypełnianiu ich zadania.

Oszustwa lekarzy i aptekarzy niemieckich.
B e r l i n .  (Radjo.) Prokurator w Berlinie za­

kończył postępowanie przygotowawcze przeciv/ko 7 
lekarzom i aptekarzom z powodu oczus w na tle 
sprzedaży trucizn i lekarstw bez zezwolenia policyj­
nego.

śledztwo wykazało niesumienność oskarżonych a 
przedewszystkiem głównego eskar o ego, ch mika Ka s 
bacha, który przy pomocy wspótoskarżonych tab r\ko­
wal różne preparaty lecznicze, a równocześnie przy 
ich pomocy stareł się o korzystne opinje, a y móc je 
przedstawić w razie postępowania sądowego, oraz 
wykorzystać dla celów reklamy.

Rzeczoznawcy stwierdzają, te  wskutek tych nie­
sumiennych za’ecea znaczna 1 czba pacjentów znajduje 
się w szpitalach z powoi u rozmiękczenia mózgu lub 
nieuleczalnych chorób serca i nerwów.

Agitacja Śląskiego Landbundu.
W r o c ł a w .  (WTB.) W poniedziałek śląski Land- 

bund odbył w Wrocławiu wiec agitacyjny, w którym 
wzięło udział kilka tysięcy osób z chorągwiami i napi­
sami, domagającymi się potanienia kredytu i zmian w 
dotychczasowej polityce podatkowej. Przemawiał m. i. 
Freiherr von Richthofen,

Rok 27.

Godła i barwy państwowe.
W miejsce dotąd obowiązującej ustaw y z 1-go 

sierpnia 1919 r. o godłach i barwach Rzeczypospoli­
tej Polskiej wchodzi z dniem 28 marca 1928 r. w 
moc nowe rozporządzenie Prezydenta Rzeczypo­
spolitej Polskiej wchodzi z dniem 28 marca 1928 r. 
w moc nowe rozporządzenie Prezydenta Rzeczy­
pospolitej. Zasadnicze nowe postanowienia brzmią:

Godłami państwowemi są herb państwowy i 
chorągiew Rzeczypospolitej. Herbem państwowym 
jest wizerunek orła białego z głową zwróconą w 
prawo (dla patrzącego w lewo) ze skrzydłami roz­
winiętemu z koroną i dziobem oraz szponami zło- 
temi na prostokątnej tarczy w polu czerwonem 
(orzeł państwowy). Chorągiew Rzeczypospolitej 
przysługująca wyłącznie jej Prezydentowi, jest 
barw y czerwonej z wizerunkiem orła państwowego 
pośrodku z obramieniem dookoła. Barwami pań­
stwowemi są kolory biały i czerwony (odpowiada­
jący barwie cynobru) w dwóch poziomych równo­
ległych pasach o równej szerokości i długości, t  
których górny jest biały, dolny zaś czerwony.

Oznaki władz i urzędów państwowych skła­
dają się z herbu państwowego z napisami władz i! 
urzędów samorządowych, z herbu państwowego T 
z herbu właściwego województwa z napisem: w re­
szcie oznaki władz i urzędów miejskich mogą w  
miejscu przewidzianem dla herbu województwa 
składać się z własnego herbu. Władze i urzędy, 
oraz zakłady i instytucje państwowe i samorządo­
we używają flagi o barwach państwowych.

Wojsko używa chorągwi (piechota i saperzy)' 
względnie sztandarów (kawalerja) kwadratowych 
barw y białej z czerwonym wizerunkiem krzyża ka­
walerskiego, w pośrodku którego na prawej stronie 
znajduje się wizerunek orła otoczony wieńcem lau­
rowym, a na lewej napis: ..Honor i Ojczvzna“. W 
czterech rogach umieszczony jest numer pułku. 
Drzewce chorągwi względnie sztandaru zakończo­
ne jest u góry tabliczką z numerem pułku, a nad 
nią metalowy orzeł państwowy.

Marynarka wojenna używa bandery, proporca 
i znaku okrętów wojennych. Bandera wojenna, 
bedaca flagą marynarki wojennej, o barwach pań­
stwowych z wycięczek trójkątniem na końcu ma w  
środku białego pasa umieszczony herb państwowy.

Proporzec marynarki wojennej o barwach pań­
stwowych ma pośrodku obu pasów krzyż kaw aler­
ski. a w nim na okrągłej tarczy czerwonej ramię 
zbrojne, zwrócone mieczem do drzewca. Taki nro- 
porzec przypomina pierwotną bandere króla Zyg­
munta III. która stała się znakiem wojennej polskiej 
marynarki i zdobiła flotę oolską na Bałtyku przed 
300 laty w bitwie pod Oliwą. Znakiem okrętów 
wojennych w kampanji wojennej jest wstęga o bar­
wach państwowych z wycięciem na końcu oraz 
krzyżem kawalerskim przy drzewcu. Banderja 
handlowa morska o barwach państwowych ma w  
środku białego pasa umieszczony herb państwowy.

Wszelkie niewojenne statki państwowe mają' 
osobna biała flagę z godłem Ministerstwa, w dy- 
pozycji którego statek się znajduje.

Poza pieczęcią państwową okrągła z w yobra­
żeniem orła państwowego i napisem „Rzeczoospo- 
lita Polska*1 przysługują odrębne pieczecie Prezy­
dentowi Rzeczypospolitej, marszałkom Sejmu i Se­
natu, władzom i urzędom oraz zakładom, instytu­
cjom i przedsiębiorstwom państwowym, wszystkie 
okrągłe z orłem państwowym i odpowiednim na­
pisem — zaś owalne władzom i urzędom samorzą-, 
dowym. Używanie nieuprawnione powyższych go­
deł. oznak, chorągwi i pieczęci jest wzbronione i 
karane grzywną do 500 złotych lub aresztem do 3 
miesięcy. Znieważenie godeł pociąga karę ścisłego 
aresztu do dwóch lat.

Wszelkie dotychczasowe zezwolenia i upraw-j 
pienia ra  używanie przez osoby i instytucie pry­
watne godeł, chorągwi, bander oraz pieczęci z or­
łem państwowym tracą ważność.



Po seimowych wyborach w Polsce.
W  „Katoliku1* bytomskim czytam y:
R ezu lta t w y b o ró w  in teresu je  nas P o lak ó w  

w  N iem czech z w zg lędu  następu jącego : O to
tak  jak w  N iem czech m y, P o lacy , stan o w im y  t. zw . 
m niejszość n aro d o w ą, w  P o lsce  w  podobnej sy tu a ­
cji znajdują się N iem cy. W y b o ry  zaw sze  są w  
m niejszym  lub w ięk szy m  stopniu w yk ładn ik iem  sil 
g łosujących. Nic dziw nego, że in teresu je  nas, jak 
ten w y k ład n ik  w y g ląd a  w  odniesieniu do N iem ców 
w  P o lsce , k tó rzy  w  p ań stw ie  polskiem  stan o w ią  ob­
cą naro d o w o ść  podobnie jak m y stanow im y  ja w 
pań stw ie  niem ieckiem .

W y b o ry  do Sejm u P o lsk ieg o  4. m arca  b r. nie­
w ą tp liw ie  w życiu w ew n ętrzn em  P olsk i stanow ią 
zapow iedź trw a łe g o  u łożenia się s tosunków . R ząd  
M arszałka  P iłsudsk iego  po blisko dw uletn im  o k re ­
sie sw y ch  rząd ó w  po trafił skupić w oko ło  program u 
sw eg o  p rz ew aż a jąc ą  część  ogółu spo łeczeń stw a  pol­
skiego. W y razem  tego  jest decydu jące  zw y cięstw o  
t. zw . B loku rząd o w eg o , k tó ry  w  Sejm ie polskim  
ro zp o rząd zać  będzie 135 m andatam i poselskim i, czy :i 
p rzeszło  c z w a rtą  ogółu w szy stk ich  posłów . Bio>- 
rą c  pod uw agę, iż sze reg  innych s tro n n ic tw  goto­
w ych będzie rów nież  s tan ąć  do w sp ó łp racy  z rz ą ­
dem  m arsz a łk a  P iłsu d sk ieg o  zapew nien ie  w now ym  
Sejm ie w iększości p a rlam en tarn e j nie będzie — 
zdaje się —  rzeczą  trudną. S ilny  rząd , oparty  o sil­
ny, oddany  sobie blok będzie  m iał w sze lk ie  dane, 
ab y  w  spokoju s te ro w ać  n aw ą odrodzonego pań ­
stw a, u trw a la jąc  jego m oc w e w n ę trzn ą  i m o car­
s tw o w ą  pow agę w  św iecie . I pod tym  kątem  w i­
dzenia spog lądając na rezu la t ostatn ich  w y b o ró w  w  
P o lsce , trz e b a  p o w itać  je ze szczerą  radością . W ie ­
rzy ć  bow iem  m ożna, iż p rzy czy n i się do daP zego  
ro z ro stu  p ań s tw a  i do dalszego  w szech stro n n eg o  
rozw oju  jeszcze  n iew y zy sk an y ch , po tężnych  sił n a ­
rodu polskiego.

P o lsk a  w śró d  s tosunkow o w ielu  t. zw . m niej­
szości n aro d o w y ch  posiada i m niejszość n iem iecką.

Z w y b o ró w  4. m arca  w  ogólnej sum ie w y sz ły  te  
m niejszości n iesłychan ie  osłabione. T . zw . b lck  
m niejszości zdobył za ledw ie 56 m andatów , a jeśli 
się do tej hczby  doda jeszcze inne m niejszościow e 
2 różne m an d aty  w  sum ie p rzypadn ie  na nie lU ogó­
łu m andatów  S ejm ow ych. Jeśli się zw aży , iż w  po­
przednim  Sejm ie m niejszości p osiada ły  80 m anda­
tów , choć U kra ińcy  z M ałopolski w schodniej w 
w yborach  udziału nie brali, zrozum ie się porażkę 
m niejszościow ców . P rz y p isa ć  to  należy  p rzede- 
w szy stk iem  jednem u: ludność u k ra iń sk a  czy  b ia ło ­
ru sk a  odw raca* się od sw ych  w odzów , k tó rzy  p ro ­
wadzili ją pod hasłem  w alk i z p ań stw em , a pragnie 
te raz  żyć z niem  w zgodzie i spokoju.

Jed y n ie  N iem cy w  w y b o rach  sejm ow ych  nie 
ty lko  zachow ali sw ój poprzedni s tan  posiadania, 
lecz pow iększyli ilość d o ty ch czaso w y ch  sw y ch  po ­
słów  sejm ow ych.

S p raw a  sejm ow ych w y b o ró w  polskich, a  zw ła ­
szcza  to, że N iem cy w  nich zdobyli re zu lta ty  do­
b re , przypom ina nam  i dla n as  zb liżającą się chw ilę 
w y b o rczą . W  m iarę  zbliżania się w y b o ró w  w 
N iem czech, m usim y w y tę ż a ć  w sze lk ie  siły , byśm y  
z w y b o ró w  tych  nie ty lko  nie w yszli n ieosłabieni, 
lecz by śm y  w yszli w zm ocnieni o conaim niej jeden — 
p o trzeb n y  nam  b ard zo  —  m andat p a rlam en ta rn y . 
Od tego  bow iem  za leży  los nas jako obyw ate li 
m niejszościow ych w  R zeszy . P ra w d a , do w y b o ­
ró w  idziem y bez ty ch  bogactw , z jakim i szli do sej­
m ow ych  w y b o ró w  N iem cy w P olsce . Zato idziem y 
do nich z w iarą , iż nie za trac iliśm y  ducha polsko- 
kato lick iego  ojców  naszych , s 'ln iejszego  od w sze l­
kich pokus i od w szelk ich  pom ocy b rzęczęcy ch .

W ia rą  tą  mocni, m usim y nadzieje w  n as  p o k ła­
dane ziścić.

Nie zrażen i niczem , pójdziem y do w alk i w y b o r­
czej i zw yciężym y.

P rzek o n am y  św ia t, że nie jesteśm y gorsi od 
m niejszości niem ieckiej w P o lsce!

Ostatnie telegramy.
Urzędowe zakończenie zatargu metalowego.

B e r l i n .  (WTB.) Komisja rozjemcza dla załatw ie­
nia zatargu w  berlińskim przemyśle metalowym, w y­
wołanym  strajkiem werkm istrzy, w ydała dnia 10 bm. 

. orzeczenie rozjemcze. Robotnicy orzeczenia tego nie 
przyjęli. W obec tego rozjemca w poniedziałek ogłosił 
orzeczenie to jako obowiązujące z ustawy, zmuszając 
w  ten sposób do uznania go przez robotników, którzy 
w  przeciwnym  razie mogliby być skazani o odszkodo­
wanie. Tak został urzędowo zakończony groźny zatarg 
w berlińskim przemyśle metalowym.

Nieszczęście z granatem.
A 11 o n a. (WTB.) Pewien urzędnik biurowy bawił 

się wobec swej gospodyni i drugiej niewiasty starym  
granatem francuskim. W  pewnej chwili granat eksplo­
dował, zadając wszystkim trzem osobom tak ciężkie 
rany, że trzeba je było przewieźć do szpitala. ,

A L E K S A N D R A  RU DZI ANKA

Tajemnica Wawrzyńca
(Powieść obyczajowo-ludowa.)

15) — o—  (C iąg dalszy).
Pani Gabriela była silnie wzruszona i przyrzekła 

sobie, że odtąd będzie pilnowała swego młodego słu­
żącego jak matka. JDotychczas go tylko ganiła, jeżeli 
coś źle zrobił, teraz miało być inaczej. Zostawi mu 
mało czasu wolnego na spacery, by go trzym ać zdała 
od złych tow arzyszy; za to postara się, by mu dobrze 
było w domu, jak w rodzinie i by nie tęsknił za roz­
rywkami.

Hrabina go wreszcie pożegnała i rzekła:
— Dziś jeszcze napiszę do rządcy, by dłużnicy za­

przestali biedną matkę nękać. Zagwarantuję im spłatę 
długów, które ty  pomału twoją pensją będziesz od­
płacał.

W aw rzyniec był bardzo wzruszony. Biedny w ie­
śniak byłby chciał wdzięczność swoją należycie w y ra­
zić; ale nie mógł znaleźć słowa, tylko ciągle pow tarzał:

— Pani hrabina jest za dobra!
Młody chłopiec, już mocno wzruszony, stracił do 

reszty  panowanie nad sobą, gdy usłyszał, że hrabina już 
w tym miesiącu mu podniesie pensję na trzydzieści fran­
ków, by tylko mógł biednej matce skutecznie pomóc.

Nie wiedział jak dziękować. O mało nie byłby zo­
stał nieprzyjacielem; teraz zaś był nietylko wiernym 
s’użącem ale przyjacielem związanym na całe życie z 
domem hrabiny. Kiedy już miał odchodzić, hrabina mia­
ła dobrą myśl, jakby natchnienie z nieba. W zięła list 
Maryni i podając go W awrzyńcowi, rzekła:

— Schowaj ją dobrze, tę kopertę; nie rozstań się 
hirdy z tym listem. On ci w skazał drogę poprawy, on 
Idę asdai słchroni przed pokusa i grzechem.

Wypowiedzenie taryfy w przemyśle włókienniczym.
B e r l i n .  (WTB.) Związek pracowników włókien­

niczych wypowiedział na koniec m arca taryfy zarob­
kowe, obowiązujące dla przemysłu i handlu Włókien­
niczego.

Nieporządki w spółdzielni urzędników Reichsbundu.
B e r l i n .  (WTB.) Prokurator zarządził dochodze­

nia karne przeciw kierownikowi jednego z oddziałów 
urzędniczej spółdzielni Reichsbundu, w której ujawnił 
się brak funduszy.

Eksplozja w fabryce.
L a n d e s h u t .  (WTB.) W  śląskiej fabryce włókien­

niczej Methner, Frahne A. G. w Landeshucie eksplodo­
w ał wentyl m aszyny parowej, zabijając palacza i raniąc 
drugiego robotnika.

Pożar w fabryce samolotów.
S c h w e r i n .  (WTB.) W  poniedziałek rano wybuchł 

w fabryce samolotów „Fogger W asserflugzeugwerft" 
pożar, który zniszczył szopę, zawierającą kilka łodzi 
motorowych i żaglówek. f

Chwycił skwapliwie tę kopertę i ucieszony i roz­
czulony, ucałował ją gorąco.

Pani Gabriela pozostała sama. Ta scena dziwna 
zrobiła na niej niemałe wrażenie i zaczęła spokojnie 
rozmyślać nad wszystkiem. P rzyrzekła tajemnicę; 
miała więc wszystko zamknąć w sobie. Młoda wdowa 
nie żałow ała bynajmniej tego, co uczyniła. Czyż miała 
była odrzucić człowieka, dziecko jeszcze; kiedy on już 
myślał o naprawieniu zła? Kiedy wolał pogardę samego 
siebie, a nie zezwolił na to, by podejrzenie padło na 
nieznajomego?

Ile dobra już w yśw iadczył jeden list bladej dziew­
czynki! Jemu to zawdzięczała pani Gabriela nowe po­
jęcie o życiu i świecie. Sama siebie zapominała wobec 
nędzy drugich, których wspierała. Zrozumiała, że jej 
stanowisko nakłada jej też pewne obowiązki, względem 
bliźnich a przedewszystkiem  względem własnej służby. 
Dotychczas ją to mało obchodziło; teraz jednak przy­
kład W aw rzyńca otw orzył jej oczy. Przecież ona sama 
go sprowadziła do tego Paryża, który tak prędko nisz­
czy młodzież. P rzyrzekła sobie, że odtąd będzie w y­
wierała delikatny ale ciągły wpływ na służących, któ­
rych wiek jeszcze potrzebuje pomocy i rady.

Hrabina sobie nawet nie zdaw ała sprawy, jak bar­
dzo się zmieniła. W ydaw ało jej się zupełnie nat . lnem, 
że myślała o drugich, że się nimi zajmowała. Nie mo­
gła nawet zrozumieć, jak to dawniej całemi godzinami 
nic nie robiła i tylko o swojem nieszczęściu rozmyślała. 
O ile teraz była szczęśliwszą i bardziej zadowoloną z 
życia, a przedewszystkiem  weselszą.

Hrabina się prędko ubrała i poszła na ulicę śiw. Wil­
helma, by zasiągnąć wiadomości o rodzinie Durela. 
Przypuszczała, że nikt jej lepiej nie uświadomi, jak za­
konnice, do których szkółki Marynia uczęszczała.

Tam też słuchała z zajęciem opowiadania o tej bie­
dnej lecz zacnej rodzinie i przy, pożegnaniu dała prze-

Strajk węglowy w  Zagłębiu Saary.
S a a r b r t i c k e n .  (WTB.) Górnicy kopalń węglo­

w ych Zagłębia Saary  rozpoczęli strajk częściowy. Do­
tychczasowe rokowania z kopalniami zakończyły' się 
bezskutecznie.

Turcja a Liga Narodów.
G e n e w a .  (WTB.) Turcja dotychczas nie jest 

członkiem Ligi Narodów. Na obecnem posiedzeniu Ra­
dy Ligi, które zakończyło się zeszłej niedzieli, Liga na 
wniosek polski postanowiła zwrócić się do Turcji z we­
zwaniem do przystąpienia na członka Ligi. Równocześ­
nie Liga w ysłała do Turcji zaproszenie na niebawem 
odbyć się mającą lipcową konferencję rozbrojeniową.

A n g o r a .  (WTB.) Z stolicy tureckiej, Angory, do­
noszą, że rząd turecki przyjął zaproszenie na konferen­
cję rozbrojeniową, na którą wyśle swego przedstaw i­
ciela.

P rz e c iw  w ojnie!
P a r y ż .  (W T B ). Z w iązek  b y ły ch  francuskich  

bo jow ników  fro n to w y ch  odbył w  niedziele w  P a ­
ry żu  zeb ran ie , na  k tó rem  p rzy ją ł u ch w ałę  po tęp ia­
jącą  w ojnę. U ch w ała  dom aga się tbkiego zabez­
p ie c z e n i  pokoju, b y  w  p rzysz łośc i w o jna s ta ła  się 
n iem ożliw a. M ianow icie dom aga się ona za p ro w a­
dzenia tak iego  m iędzynarodow ego  system u  bezp ie­
czeń stw a, dalej system u  kon tro lnego  i w re s z c !e s y ­
stem u rozjem czego, by  n astąp ić  m ogło trw a łe  ro z ­
brojenie.

T rzęsien ia  ziem i.
R z y m .  (W T B ). W ło sk a  w y sp a  S ycy lja  na- 

w iedziona zosta ła  w  poniedzia łek  p rzez  now e trz ę ­
sienie ziem i, k tó re  w y rząd z iło  znaczne szkody.

T e h e r a n .  (W T B ). W ed ług  obecnie n ad ch o ­
dzących  w iadom ości zn iszczy ło  w  sobotę silne trzę - 
sinie z !emi p ersk ie  m iasto  N ebandan. O fiary  w  lu ­
dziach są n ieznaczne.

A resz tow an ie  kom unistów .
S a n t i a g o  d e  C h i l e .  (W T B ). W  południo­

w o -am ery k ań sk ie j republice chilijskiej a resz to w an o  
około 40 kom unistów , k tó rzy  p rz y g o to w y w ać  mieli 
p rz ew ró t p ań stw o w y . P o m ięd zy  aresz to w an y m i 
znajduje się tak że  syn by łego  p rezy d en ta  e łrlijsk te- 
go A lessandriego. P odobno  i sam  A lessandri po­
dejrzan y  jest o udział w  spisku. Nie a resz to w an o  
go jednak, gdyż znaiduje się on w  Europie.

R e w a l .  (W TB ). Kom uniści ło tew scy  o trz y ­
mali o sta tn io  z Rosji w iek sze  zapom ogi pieniężne. 
Z używ ali je oni w  celach ag itacji w śró d  b ez ro b o t­
nych . P o b c ja  a re sz to w a ła  sze reg  kom unistów , 
m iędzy  innym i k iero w n iczk ę  całej akcji P au line  
Lepa, k tó ra  pochodzi z Rosji.

N apad na A nglików .
H o n g k o n g .  (W T B ). O ddział m ary n a rzy  

angielskich o d b y w ał ćw iczen ia  lądow e, w  czasie 
k tó ry ch  zo sta ł o strze liw an y  p rzez  m ilicję chińską. 
Jeden  z m a ry n a rzy  zo sta ł zab ity .

Zatonięcie greckiego torpedowca.
A t e n y .  (WTB.). W  pobliżu śródziemnomorskiej 

w yspy Eginy zatonął greek itorpedowieć, którego za­
łoga w całości zdołała się uratować. Komendant torpe­
dowca usiłował popełnić samobójstwo.

łożonej bilet stufrankowy, który miał, według potrzeby, 
wspomagać nędzę i biedę. Durelowie nie mieli się nigdy 
dowiedzieć, komu zawdzięczają pomoc: mieli tylko
dziękować Opatrzności Boskiej.

Kiedy hrabina powróciła, zastała już małą Alicję w 
swoim pokoju. Dziewczynka siedziała przy stoliku, na­
około niej gromadziły się książki, zeszyty, ołówki, gu­
my. Robiła wrażenie starego uczonego, który całe swe 
życie spędza z książkami. Matka musiała się mimowoli 
uśmiechnąć, widząc ten zapał swej malutkiej córeczki, 
która podczas całej lekcji daw ała wielkie dowody sku­
pionej uwagi.

Mała miała pamięć bardzo lichą ale inteligencję by­
strą; przedewszystkiem  zaś pragnęła gorąco sprawić 
swojej ukochanej mateczce i dziadziowi radość; w szyst­
ko więc przepowiadało, że matka-nauczycielka będzie 
zadowoloną.

Dziadek sobie zastrzegł prawo nagrody i kary. 
Tłumaczył, że nauka ćw iczy i kształci inteligencję, w 
razie nieposłuszeństwa mała uczenica wróci do dawnego 
trybu życia i wkońcu stanie się podobną do swego to­
w arzysza pieska. Alicja czuła doskonale upokorzenie 
podobnej kary  i przyrzekała, że nigdy na nią nie za­
służy.

Tego samego dnia wieczorem, W awrzyniec, szukał 
w swojej izdebce spokoju i spoczynku. ' Przejścia dnia - 
całego go bardzo zmęczyły i rozstroiły. W yjął sobie 
list Maryni i czytał go poraź w tóry. Był to jego skarb. 
W  jaki sposób go uchowa od zniszczenia. Przypom niał 
sobie, że ma doskonały portfel, podarek genera'a. Miał 
tam już trzy  listy od matki. Teraz tam w łożył list Ma­
ryni. Portfel schował do kuferka ! zamknął go mocno. 
Zdawało mu się, że wielki majątek tam przechowuje.

(C iąg dalszy  nastąp i.)
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Sw. Leona, biskupa wyznawcy.

Sw. Matyldy, królowej wdowy, 
t  968.

Sw. Piotra i Afrodyzjusza,
męczenników.

SŁOW.: BOŻENA.
Panie, T yś jest ojciec nasz a  m yśm y błoto. 

T yś S tw órca  nasz, a  dzieło rąk  Tw oich m y w szy- 
scy. Nie gniewaj się Panie, a nie pomnij więcej nie­
praw ości naszych. Oto, w ejrzyj, m yśm y w szyscy 
tTwój lud. (Izajasz 64. 8. 9.)

Zdanie: Trium f nad samem sobą daje dopiero 
m iarę w łasnej siły. Józef Ig. Kraszew ski.

Kalendarz astronomiczny: Słońce wschodzi o 
godz. 6.04, zachodzi o godzinie 17.44. —  Księżyc 
wschodzi o godzinie 1.35, zachodzi o godzinie 9.15. 
Dziś księżyc mija planetę Saturna. — O statnia kw a­
dra księżyca o godzinie 16, minut 20.

Długoć dnia w ynosi 11 godzin 40 minut.
Zmiany powietrza przed 100 la ty : łagodnie, lekki 

deszcz kró tko trw ały . J u tr  o : mglisto, dżdżysto.

— O bezpieczeństwie I higienie pracy. Rada 
m inistrów  uchw aliła projekt ustaw y o bezpieczeń­
stw ie i higjenie pracy. D otychczasow e przepisy w 
te] dziedzinie nie były  jednolite i różnie były ujmo­
w ane w  poszczególnych dzielnicach kraju. Nowa 
ustaw a składa się z kilku artykułów , k tóre upraw ­
niają m inistra pracy  do w ydaw ania na jej podstaw ie 
rozporządzeń.

—- Nowe zarządzenie w  więziennictwie. Mini­
ster spraw iedliw ości w ystosow ał do w ładz w ięzien­
nych okólnik, dotyczący segregacji więźniów . P rzy  
wyznaczeniu poszczególnym  więźniom  miejsc w  ce­
lach wspólnych, należy w  miarę możności uwzględ­
niać rodzaj przestępstw  i kary , poziom m oralny i 
um ysłow y. W  myśl okólnika w  więzieniach mają 
być w yodrębniane oddziały dla osób, skazanych na 
k a rę : 1) ciężkiego więzienia, 2) więzienia zastępu­
jącego dom popraw y, 3) aresztu  i aresztu ścisłego. 
Nie można osadzać w  celach w spólnych: 1) różnej 
płci. 2) nieletnich z dorosłymi, 3) recydyw istów  lub 
w ięźniów , k tórzy czyn swój popełnili z szczególnie 
niskich pobudek z więźniami, należącym i do tej k a ­
tegorii, 4) kobiet, k tóre zajm ow ały się nierządem , 
albo bv ły  karane za p rzestępstw a przeciw ko m oral­
ności razem  z kobietami nie należącem i do tej ka- 
tegorji.

Wo'«w6<łtnro śląskie
* Dekoracja dworców kolejowych. Dnia 19 bm., 

w  którym cała Polska obchodzić będzie dzień imie­
nin pierw szego m arszałka Polski Józefa Piłsudskie­
go w szystkie dw orce i budynki kolejowe będą de­
korow ane chorągw iam i państw ow em i, a dw orce 
TÓwnież zielenią. P rócz tego okna budynków kole­
jowych będą dekorow ane nalepkami, w ydanem i na 
ten cel przez kom itet obchodu uroczystości, (o)

* Ofiary na Seminarium Śląskie. W  dalszym  
ciągu złożono na umeblowanie Śl. Sem inarium  Du­
chownego 3736 zł. W iększe ofiary złożyli: ksiądz 
prała t dr. Brom boszcz M ysłowice 3000 złotych, ks. 
p rała t Skow roński M ikołów 400 zł, ks. prob. Miczek 
W arszow ice 161 zł, i naczelnik gminy M ichałknwi- 
ce 100 zł (druga rata). (o)

* Zapowiedź strajku tram wajarzy. Zatarg mię­
dzy pracow nikam i tram w ajow ym i a  dyrekcją 
Śląsko-D ąbrow skiego To w. ekspl. w ynikły  na tle 
popraw y zarobków , przybiera coraz ostrzejsze for­
m y i grozi wybuchem  strajku.

P rzyczyna rozgoryczenia w śród  pracow ników  
tram w ajow ych jest fakt, że układy o zarobki od­
w lekane są przez w ysuw anie przez dyrekcję coraz 
to now ych term inów  układów  zarobkow ych, jak 
r6wnież z powodu odciągania przez dyrekcję rozpa­
trzenia projektu now ej taryfy, przedłożonej przez 
organizacje zaw odow e pracow ników  tram w ajo­
wych.

Na szeregu odbytych ostatnio zebraniach zało­
gowych, z trudem  udało się przyw ódcom  organi­
zacji w strzym ać obradujących od strajku.

W  rezultacie postanow iono odczekać do ponie­
działku t. j. do dnia 12 b. m., jaki będzie w ynik roz­
praw y komisji arbitrażow ej, obradującej w  Katowi­
cach w  dniu dzisiejszym, •

W ynikiem  obrad tej komisji zajmą się rady  za­
łogowe w  dniu 13 bm., przyczem  zapadną decydu­
jące uchw ały.

Sądzim y jednak, iż za targ  ten  załatw iony zo­
stanie obopólnie ugodowo, bowiem strajk i dotych­
czas nie przyniosły nic dobrego, zarów no dla przed­
siębiorstw  jak i pracobiorców . (n)

* Zmniejszenie się bezrobocia na Śląsku. Urząd 
w ojewódzki donosi, że w  czasie od 29 lutego do 
7 m arca br. liczba bezrobotnych na terenie woje­
w ództw a śląskiego z m n i e j s z y ł a  s i ę  o 36
0 s ó b i w ynosiła 46.754 osób. Z tej cyfry przypada 
na: górnictw o 15.040, hutnictw o 2639, hutnictwo 
szkła 15; p rzem ysły : m etalow y 2282, w łókienniczy 
234, budowlany 3319, papierow y 108, chemiczny 17, 
drzew ny 437, ceram iczny 139, w ykw alifikow anych 
bezrobotnych było 1275, niew ykw alifikow anych 
18.556, rolnych 340, um ysłow ych 2344. U praw nio­
nych do pobierania zasiłku było 28.051 bezrobot­
nych.

1 IfM tVie^o,
Katowice. ( R e k o l e k c j e  d l a  i n t e l i g e n c j i )  

w kościele Najśw. Panny Marji rozpoczną się dnia 19 
marca b. r. o godzinie 17. Szczegóły zostaną ogłoszone.

— ( S p ó ź n i e n i e  p o c i ą g ó w ) .  Z powodu śnie­
żnej zawiei w nocy na 11 marca b. r. w dniu tym nie­
omal wszystkie pociągi w obrębie katowickiej dyrekcji 
kolejowej jeździły ze znacznem opóźnieniem.

— ( Z j a z d  n a u c z y c i e l i  m u z y k i  i ś p i e ­
w u  s z k ó ł  ś r e d n i c h  i p o w s z e c h n y c h ) .  
W piątek, dnia 16 marca 1923 od ędzie s ę  o godzi­
nie 9.30 rano „w Domu Związkowym" (obok kościo­
ła N. P. Marj ) w Katowicach I. zjazd nauczycieli 
muzyki i śpiewu szkół średnich ogólno-kształcących, 
semer anów nauczyc elsk eh, oraz nauczyc eli śpiewu 
szkół powszechnych województwa śląskiego, celem 
omówien a najważniejszych zagadnień związanych z 
nauczaniem powyższych przedmiotów, oraz spraw or­
ganizacyjnych. Program : Godz. 9.30. 1. „Polonez" 
O. M. Żukowskego — odśpiewa naucz, chór męski,
2) Zagajenie i powitanie gcści — zaga i p. Wł. Linca,
3) Przemówienia gości, 4) Referat: „Karność a mu­
zyka" — wygłosi prof. Karol Hławiczka, 5) Poranek 
muzyczny poświęcony „Gimnastyce rytmicznej" — wy­
kona klasa prof. Marji Wernickiej, absolwentki szkoły 
rytmu Dalcroze’a. Poranek poprzedzi prelekcja. Przer­
wa obiadowa. — 6) Referat organizacyjny, — wygło­
si delegat Zw. naucz. muz. i śpiewu, 7) Dyskusja nad 
referatem, 8) Wybór komisji matki, 9) Wybór zarzą­
du Związku naucz, muzyki i śpiewu szkół państwo­
wych i prywatnych, 10) Wolne wnioski. Uczestnicy 
zjazdu zostali okóln kiem Wydziału Oświecenia Publi­
cznego, zwolnieni od zajęć szkolnych w dniu 16-go 
marca br.

— ( R o z p o c z ę c i e  r o b ó t  n a d  r e g u l a ­
c j ą  R a w y ) .  W najbliższym czasie wznowione zo­
staną roboiy około regulacji rzeki Rawy, przepływa­
jącej pr ez środek miasta Katowic. Ukończeń'e regu­
lacji kosztowa: będzie 2 i pół miljona z  otych. Prace 
regulacyjne zatrudniają około 1000 bezrobotnych i 
oblCczone są jeszcze na 5 lat.

— ( U ś m i e r c i ł  s w o j ą  m a t k ę ) .  Zatrud­
niony w f rmie Helios w Katowicach jako podróżu­
jący Emanuel Popęda z K aow ic wpadł na ładny plan 
oszukańczy. Mając prowizję 5 złotych od każdego za­
mówienia na aparat kąpielowy sfałszował niemal wszy­
stkie zamówienia i tym sposobem otrzymał od właści­
ciela firmy 2441 zł. Kwotę tą przetrwomł w krótkim 
czasie. W wrześniu ubiegłego roku Popęda znowu 
udał s>? do właściciela firmy i wyłud- ił od tegoż 
kwotę 100 złotych na pokryć e kosztów pogrzebu swej 
matki, która jednakże cieszy się do dziś życiem. Na 
rozprawie sądowej oskarżony do winy przyznał się, 
że czyn ten popełnił z lekkomyślności Sąd u-nał go 
winnym sprzeniewierzenia i fałszowania dokumentów
1 skazał go na rok więzienia. (A. P.)

Załęże pod Katowicami. ( Ś m i e r ć  z n i e d b a l ­
s tw a ) .  W tych dniach odbyła się rozprawa przed są­
dem powiatowym w Katowicach przeciwko dyrektoro­
wi kopalnianemu Alfredowi Maierowi z Nowego Byto­
mia, oskarżonemu o spowodowanie śmierci z niedbal­
stwa 7-letniego chłopca, syna nauczyciela z Załęża, 
Zygmunta Bacza. Mianowicie Maier, jadąc samocho­
dem z Dębu do Załęża, którym osobiście kierował, 
wskutek szybkiej jazdy najechał chłopca tak, że ten z 
powodu ciężkiego okaleczenia zmarł w szpitalu. Proku­
rator wniósł na jeden rok więzienia. Sąd uchwali roz­
prawę odroczyć i postanowił przeprowadzić termin lo­
kalny (miejscowy), opierając się na zeznaniach sprzecz­
nych przesłuchanych świadków,. (A. P.)

Szopienice w Katowickiem. ( N i e s z c z ę ś l i w y  
w y p a d e k ) .  Dnia 10 b. m. w czasie nakładania pasa 
transmisyjnego na koło w hucie F eg era został porwany 
pomocnik maszynisty Paweł Zmurtek, zamieszkały przy 
ul. Krakowskiej 36, przyczem został do maszyny przy­
gnieciony, wskutek czego poniśsł śmierć na miejscu. 
Zwłoki zostały odstawione do szpitala hutniczego w 
Roździeniu.

Brynów w  Katowickiem. ( P r z e j e c h a n a  na  
ś m i e r ć  s a m o c h o d e m ) .  Dnia 11 marca o godz. 
14.45 najechał samochód osobowy w Brynowie na nie­
jaką Marję Kloc z Ochojca pow. Pszczyna. Wymienioną 
kobietę odwieziono wozem pogotowia ratunkowego do 
szpitala miejskiego w Katowicach, gdzie lekarz stwier­
dził śmierć. Samochód został zupełnie zdruzgotany z 
powodu uderżenia w drzewo przedrożne. Z pasażerów 
jedna kobieta została lekko pokaleczona. Szofer został 
przytrzymany.

Chorzów w Katowickiem. ( S t y p e n d i u m  d l a  
s t u d e n t ó w ) .  Państwowa fabryka związków azoto­
wych udzieliła za pośrednictwem Uniwersytetu Jagiel­
lońskiego trzem akademikom stypendia po 65 złotych 
miesięcznie do końca roku akademickiego 1927/28.

— ( W z m o ż o n y  r u c h  c e l n y ) .  Wobec zapo­
wiedzianej podwyżki opład celnych od dnia 15 marca 
b. r. o 72 procent kolejowe ajencje celne literalnie za­
walone są pracą. Sprytni kupcy rzucili wszystkie ka­
pitały na zakup towarów zagranicznych, aby jaknajwię- 
cej sprowadzić ich przed podwyżką d a , a potem sprze­
dawać będą taniej nabyte towary po droższych cenach. 
Wiele wagonów towarów oczekuje na stacjach celem 
oclenia i wyładowania.

— (Z g m i n  y.) Na ostatniem  plenam em  po­
siedzeniu rady  gminnej w  Chorzowie, odbytem  w 
ub. piątek, załatw iono szereg spraw . M. in. uchw a­
lono dodatek do statu tu  miejsc, w  przedm iocie za­
wodow ej szkoły dokształcającej. Dotychczas p rzy ­
m usowe uczęszczanie do tej szkoły trw ało  do 18 
roku życia. Obecnie w skutek popraw ki uczniowie, 
którzy przed ukończeniem 18 roku życia złożą eg­
zamin czeladniczy, mogą być w tym  czasie zw ol­
nieni ze szkoły. Zaś ci, k tórzy  egzaminu do 18 
roku nie zdali, uczęszczać m uszą na szkołę do chwili 
złożenia tegoż. Ponadto przyjęto now y statu t miej­
scow y odnośnie odnawiania koncesyj. K w otę 200 
złotych przyznano na rzecz powszechnej w ystaw y  
w  Poznaniu. P o  załatw ieniu jeszcze szeregu spraw  
formalnych posiedzenie zakończono. Następnie od­
było się posiedzenie tajne, na którem  załatw iono 
szereg spraw  personalnych^ i urzędow ych. (n)

Z  SwietflchłowFctfteffo.
Król. Huta. ( S a m o b ó j s t w o ) .  W dniu 6 b. m. o 

godz. 20.45 popełnił niejaki Józef Jędrysik samobójstwo 
przez przestrzelenie sobie głowy browningiem na placu 
św. Józefa. Zwłoki odstawiono do szpitala miejskiego. 
Przyczyny samobójstwa nie stwierdzono. Dalsze do­
chodzenia wtoku.

Świętochłowice. ( O k r ę g  d z i a ł a n i a  r e ­
j o n o w e g o  i n s p e k t o r a  k o n i . )  W  związku 
z nową organizacją ewidencji zw ierząt pociągo­
w ych, jak i przeglądów  dla celów w ojskow ych, 
(Rozp. P rezyden ta  Rzeczypospolitej z dn. 8. XI. 1927 
roku Dz. Ust. Nr. 98, poz. 859) zostają utw orzone 
na skutek zarządzenia m inisterstw a spraw  w ojsko­
w ych rejonowe inspektoraty koni, z  inspektoram i 
rejonowym i na czele, których zadaniem  będzie: 
1) dokonywanie przeglądów  koni i wozów , podczas 
których inspektorow ie w ydają „dow ody tóżsamości 
koni“ i klasyfikację koni pod względem  zdatności 
do celów wojskowych, oraz spraw dzanie praw idło­
wości ewidencji koni. prow adzonej przez urzędy  
gm inne; 2) w spółpraca z organizacjam i społeczno-, 
gospodarczemi i sportowem i nad podniesieniem sta-; 
nu hodowli koni w  rejonie: 3) w spółpraca z korni-- 
sjami rem ontowem i w zakresie zakupu koni dla 
w ojrka. W edług tego podziału pow iat świętochło-; 
wieki należy do okręgu działania rejonowego in­
spektora koni w  Katowicach.

Lipiny w Świętochłowickiem. ( P o ż y c z k a  na 
b u d o w ę  d o m u  d l a  s t a r c ó w ) .  Państwowy Za­
kład ubezpieczeń społecznych w Król. Hucie uchwalił 
pożyczkę w wysokości 400 tysięcy złotych dla gminy 
Lipiny na budowę domu dla starców Pożyczka opro­
centowana jest na 5 procent rocznie i amortyzowana ma 
być w ciągu 35 lat.

Łagiewniki w Świętochłowickiem. ( S p t s  l u d n o ­
śc i) . W  czasie od 12 do 19 b. m. odbędzie się w gminie 
naszej spis ludności. Urząd gminny uprasza o udziele­
nie wszelkich informacyj organom spisowym.

Z  Tarste^&rs&iefo.
Miasteczko w Tarnogórskiem. (Za p r z e m y t ­

n i c t wo ) .  W styczniu b. r. kolejarz Brauner z. Tarn 
Gór namówił pewnego osobnika do przemycenia towa­
rów. Osobnik ten na umówionem miejscu wyrzucił i



pociągu paczkę. Braun er zaś podniósł paczkę, a udając
pełniącego służbę kolejarza, poszedł do najbliższej 
budki kolejowej gdzie prawcdopodobnie chciał ukryć 
towar. Nie liczył się jednakże z świeżo upadłym śnie­
giem. Przechodzący po torze kolejowym funkcjonariusz 
celny zauważył ślad zrzuconej paczki: pobiegł więc za 
śladem i zdołał jeszcze przytrzym ać dochodzącego do 
budki kolejarza. P rzy  rewizji paczki okazało się, że 
znajdowało się tam 18 kg tytoniu papierosowego i 4 kg 
Maggi pochodzenia’ niemieckiego. Ciekawe było zezna­
nie Braunera na rozprawie sądowej. Twierdził on, że 
krytycznego dnia celem odwiedzenia brata udał się to­
rem kolejowym. gdzie znalazł ową paczkę. Sąd nie dał 
w iary oskarżonemu i skazał go na grzyw nę w kwocie 
1300 złotych z zamianą na więzienie licząc po 25 złotych 
na jeden dzień. Orzeczono również konfiskatę przem y­
conego towaru. (A. P.)

1 ta lei Polski.
W arszaw a. ( O k r o p n y  d r a m a t ) .  Kasjer p ry­

watnego tow arzystw a handlowego w  Solankach w 
przeddzień- rewizji, aby uzgodnić rachunki zabrał jej 
zaw artość do. domu. Pieniądze te w sumie 3000 złotych 
w  drobnych banknotach poukładał na stole i zajął się 
sprawdzaniem rachunków. W  trakcie tego. trzyletnia 
córeczka kasjera, bawiąc się w pokoju po cichutku za­
bierała pieniądze ze stołu i w rzucała je do pieca. W 
ten sposób spaliła około 2000 zł. Kiedy kasjer spostrzegł 
zabawę dziecka, uległ nagłemu atakowi obłędu i schwy­
ciwszy dziewczynkę, w tłoczył ją głową do pieca, a 
sam złapaw szy za brzytw ę z dzikim krzykiem wybiegł 
na ulicę. Żona kasjera wybiegła za szalejącym mężem, 
zapomniawszy o dziecku. Nieszczęśliwego schwytano 
po dłuższej pogoni i obezwładniono po zaciętej walce, 
podczas której kilka osób zostało poranionych brzytw ą. 
Nieszczęśliwego furjata odwieziono w  stanie beznadziej­
nym do szpitala, dziecko zaś wskutek odniesionych opa­
rzeń zmarło w  strasznych męczarniach.

Bydgoszcz. ( O j c i e c  t o n i e  w o c z a c h  d z i e c i )  
Zamieszkały w Lipinach, powiatu margolińskiego kole­
jarz Przybylski, w ybrał się przedwczoraj z dwojgiem 
dzieci na spacer w okolice tamtejsz. jeziora. W  pewnej 
chwili Przybylski wszedł na zamarzniętą taflę jeziora, 
próbując wytrzym ałości lodu. Nagle lód się załamał i 
Przybylski w oczach przerażonych dzieci wpadł pod 
lód. Na krzyk dzieci pospieszyli przechodnie, którym  u- 
dało się po kilku minutach wydobyć z wody już tylko 
zimne zwłoki kolejarza. Tragicznie zm arły osierocił żo­
nę i 8-ro dzieci.

Z całego świata.
Źródło wszelkich zbrodni.

Zwykły śmiertelnik był dotychczas święcie prze­
konany, że najskuteczniejszym środkiem w wa'ce z 
przestępczością jest podniesienie poziom u m oralności 
w społeczeńsiwie. G rono wszakże lekarzy w V irg ir i  
w Stanach Zjednoczonych tw ierdzi, iż poglądy takie 
są najzupełniej błędne i że w ogóle zagadnienie to 
wchodzi raczej w zakres badań czysto medycznych, 
nie mających nic w spólnego z etyką. Według bowiem 
amerykańskich uczonych do popełniania zbrodni pcha 
człrwieka każdego... mały gruczoł, znajdujący się w 
okolicach gardła , jeżeli gruczoł ten, przy norm alnym  
rozw oju organizm u ludzkiego zanikający z biegiem 
czasu, pozostaje, wtedy staje się on spiritus movens 
najokropniejszych występków pęzec:w m oralności. Na 
pocieszenie nas dodają ci lekarze, iż prom  enie Roent­
gena, racjonalnie w porę zastosow ane, usuw ają te z  
śladu tę patologiczną przyczynę zabójstw , gw ałtów , 
napaści, etc. W przyszłości więc zbrodniarzam i zaj­
mować się będą racjo logow ie, nie zaś policjanci...

S tac ja  n adaw cza pod ziem ia.
Przed niedawnym czasem dokonano we Francji 

doświadczeń nad rozprzestrzenianiem  się fal radjo- 
wychi w yprom ieniowanych pod powierzchnią ziemi. 
W tym celu zbudow ano stację nadawczą w jednym 
l nieużywanych chodników kopalni węgla Bruny w 
departamencie Pas de Calais i przez jakiś czas dzień 
po dniu w porze od  godziny 3 po poł. do  1 w 
nocy nadaw ano na falach 20,32 i 44 metry z cner- 
gją 200 w atów . Zawczasu porozum iano się z krótko- 
faiowemi stacjami odbiorczem i w E uropie i Arne- 
-yce. aby nadesłały wyniki nasłuchów . Z otrzymanych 
spraw ozdań będzie można wyciągnąć wnioski, o p ro­
mienie want it fal pod ziemią. Doświadczenia te nie 
zostały jeszcze zakończone- spodziewane są jednak jak 
lajiepśze' wyniki.

D aw ny Rzym  a złodzieje.
Wśród ostatnich wykopalisk w miejscowości Pe- 

froneli, we Włoszech, znaleziono tabliczkę ołow ianą, 
na której spisano >.Przeczenia przeciw tucakiem a 
E udem usów i,'oskarżonem u o kradzież. Tablica po­
za przekleństwem w imię Cerbera i D ispatera, wzywa 
rów nież boginię E racurę, aby w trąciła do piekieł 
Eudemusa, który w przeciągu ty o d n ia  musi zwrócić 
.skradzione rzeczy. Następnie zwraca się do złych d u ­
chów piekielnych, zaklinając ich, aby zabrali Eude­
musa na drugi świąt ze zw .ązanem i rękami na pie­
tach. Jak ciężki jest ołów  tablicy, tak ciężko musi 
Todziej odczuć naszą złość i krzywdę.

Giełda pieniężna i towarowa.
Katowickie kursy bankowe

w  dniu 12 m arca  1928 r.
P łaco n o : za 100 zło tych  46.88 m arek  n iem ie­

ck ich ; za 100 m arek  n iem ieckich 213 30 z ło ty ch ; za 
do lara  am ery k ań sk ieg o  8.91 z ło ty ch ; za 100 fran ­
ków  szw ajcarsk ich  171.95 zło tych .

W aluty zagraniczne na giełdzie w arszaw sk ie j 
w  dniu 11 m arca  1928 r.

P ła co n o : za do lara  am ery k ań sk ieg o  8.88 zło­
ty ch ; za funt sz te rlin g ó w  angielskich  43.39 z ło ty ch ; 
za 100 koron czeskich  26.35 z ło ty ch : za 100 lirów  
w łoskich  47.06 z ło ty ch ; za 100 fran k ó w  szw a jca r­
skich 171.21 zło tych .

0

* K atow ickie ceny ziem ionłodów  z dnia 12-go 
m arca  1928 r. P łaco n o  za 100 k ilog ram ów  franko 
s tac ja  w o jew ó d zk a: P szem ca  52— 54. Ż yto 45 do 
47. O w ies 43—45. Jeczm ień 43— 44. M akuch Inianv 
52— 54. M akuch słoneczn ikow y  47— 48. O sucie 
pszeniczne 30.50— 33.00. O sucie rżan e  30.00— 31.00. 
T endencja spokojna.

P o zn ań sk a  giełda zbożow a 
w  dniu 10 m arca  1928 r.

Ż yto  42.00— 44.50. P szen ica  49.50— 50.50. Jęc z ­
m ień p rzem ia ło w y  34.50—36.50. O w ies 36— 38. 
Jęczm ień b ro w a ro w y  39.50— 41.00. M ąka rżan a  65 
p rocen t 61.50. M ąka rżan a  70 p ro cen t 60.00. M ąka 
pszen iczna 65 p rocena 70— 74. O rucie pszeniczne 
28.50— 29.50. G roch polny 45—51. G roch W ik to rja  
PO—82. G roch Folgi e ra  55— 65. Zim niaki fab ryczne  
6.10—6,30. R zepak  (raps) 63—70. W y k a  letn ia 30 
do 33. P e lu szk a  30— 32. S erad ela  23.50— 24.50. 
K oniczyna czerw ona 220— 310, b ia ła  180—280. 
szw ed zk a  290— 350. żó łta  150— 180, w  łuskach  /0  
do 90. T ym otka  60— 68. Łubin niebieski 22.50 do 
23.50. Łubin żó łty  23.50— 24.50. U sposobienie spo- 
k o ’ne.

1® świata kaielkkfeco*
Zgromadzenie Salezjańskie w  Polsce.

Działalność Zgromadzenia Salezjańskiego w naszym 
kraju datuje się od r. 1898. kiedy objęło ruiny kościoła 
i klasztoru podominikańskiego w Oświęcimiu. Pod rzą­
dami pierwszego inśpektora (naówczas jeszcze prowin­
cji austriackiej) ks. dr. Emanuela Manassero, prace 
Księży Salezjanów postępowały głównie w kierunku 
budowy kościoła i zakładu oświęcimskiego, oraz kształ­
cenia n o w y c h  powołań w  nowicjacie daszawskim. Obok 
zakładów w  Oświęcimiu i Daszawie Salezjanie obej­
mują w zarząd zakład im. Lubomirskich w  Krakowie,

powstaje nowy zakład w  Przemyślu, a zarazem  prze­
nosi się nowicjat do Radnej w Krainie.

W  r. 1911 na czele austriackiej prowincji salezjań­
skiej staje nowy inspektor, dotychczasowy magister 
nowicjuszów i dyrektor kleryków -studentów w Lubla- 
nie ks. dr. P iotr Tirone. Za jego rządów zakłady sale­
zjańskie w Polsce mnożą się pięciokrotnie. Już podczas 
wojny w r. 1818 otw arto oprócz rok tylko istniejącego 
w Pleszowie pod Krakowem domu nowicjackiego, nową 
placówkę w Kielcach, co było zapowiedzią nadzwyczaj 
bujnego rozwoju Zgromadzenia na ziemiach b. Kongre­
sówki i dalej aż ku Wilnu.

Od roku. 1919 do 1925 siedziba Salezjanów stają 
się następujące miasta i mniejsze miejscowości: W ar­
szawa, Aleksandrów Kujawski, Klecza Dolna, Różany- 
stok, Ląd. Antoniewo, Biała Podlaska, Łódź. Wilno, So­
kołów Podlaski. Czerwińsk nad W isłą. W  Krakowie 
przybyw ają dwie placówki, w  Przem yślu jedna, w resz­
cie Skawa pod Chabówką.

Od r. 1925 inspektorem polskiej prowincji salezjań­
s k ą  jest ks. dr. Antoni Hlond, za którego rządów przy­
jęto dotychczas zakłady w Lutomiersku, w Poznaniu, 
drugi w W arszawie, w  Ciechanowie, w Lublinie, w 
Dworcu, drugi w Łodzi i ostatnio w  Jarosławiu. 
W szystkich Więc zakładów salezjańskich w Polsce jest 
26, nie licząc Antoniewa, gdzie zakład poprawczy już 
nie jest pod zarządem Zgromadzenia, oraz Białej Pod­
laskiej, skąd ks. ks. Salezjanie przeszli do Sokołowa.

Do polskiej prowincji salezjańskiej należy 110 księ­
ży, 79 kleryków, 96 braci koadiutorów — razem 285: 
z pomienionych 34 jest obecnie zagranicą, a mianowi­
cie: 6 księży na różnych placówkach salezjańskich 
wśród rodaków 1 w Stanach Zjednoczonych. 1 w  Lon­
dynie, 1 w Trjeście, 1 w Adampolu (Azja Mn.) 1 w  Ju­
gosławii. oraz 1 na misjach w Matto Grosso. Oprócz 
tego studentat krakowski liczy 70 kleryków Salezja­
nów, w Czerwińsku zaś jest nowicjuszów 71 (50 kle­
ryków i 21 braci-koadjutorów). co w raz z podaną w y­
żej liczbą 285 daję razem ogólną liczbę Salezjanów w 
Polsce 426.

W  r. 1927 ks. ks. Salezjanie kształcili w  swych za­
kładach 4190 młodzieńców, z czego 341 absolwentów.

P osąg Chrystusa na oceanie Atlantyckim.
Na oceanie A tlantyckim , w  odległości jednej mili 

od w y b rz e ż a  m ia rta  T ex a s  (m iasta  C ia ła  C h ry s tu ­
sow ego), w zn iesio n y  zostan ie  p o tężny  posąg  C h ry ­
stu sa  P an a .

P o m y sł w zniesien ia  posągu  p o w z ią ł rzeźb ia rz  
G. B orglun, o d w ied z iw szy  w spom niane m iasto. 
S ta tu a  p rzed staw iać  będzie Z baw iciela  z podniesio- 
nem i n ieco rękam i, u śm ierza jącem i jak  gdyby  
w zburzone w ia try  i fale.

Ludzlcość w liczbach.
Ile ludzi żyło na ziemi?

P ew ien  uczony za ją ł się obliczeniem , ile ludzi 
istn ia ło  na  szerokim  św iecie , i doszed ł do rezu lta tu , 
że by ło  ich conajm niej 46.627.843 975.075.845.

L iczba d o p raw d y  o lb rzym ia! W ed ług  tego  obli­
czenia, na . każdą  stopę k w a d ra to w ą  ziem i w y p ad a  
pięciu ludzi.

Z iem ia p rzed s taw ia  olbrzym i cm en tarz .
U czony ten  w y liczy ł, że dla pochow am a w sz y ­

stkich zm arłych , od początku  istn ien ia ludzkości 
należałoby  ziem ię cal p rz y  calu p rzekopać 128 r a ­
zy. C iek aw e jest też  zestaw ien ie  sta łeg o  w z ro s tu  
ludzkości w ciągu w ieków .

O bliczono w ięc. że całe  p ań stw o  rzym skie , vv 
czas :e sw ej najw iększej liczebności posiadało  25 
m ilionów  m ieszkańców , z k tó ry ch  7 m ilionów  p rz y ­
padało  na Egipt.

Z państw  now oczesnych . Anglia, k tó ra  w roku 
1480 liczy ła  w  rum ie 3.700.000 m ieszkańców , a w ięc 
po łow ę tego. ile m a te ra z  L ondyn, obecnie m a 47 
m iljonów  obyw ateli.

F ran c ja  tym czasem , k tó ra  w  ty m że roku 1480 
liczy ła  już 12 i nół mib'ona obyw ateli, po dziś dzień 
za ledw ie  po tro iła  tę  liczbę (39.200.000).

R os;a w  ow ym  czasie. po siad a ;aca  2 miliony 
m ieszkańców , dziś m a ich 50 ra z y  w ięcej.

H iszpanja od w ieku  15-go zMe-dyNę podw oiła 
iiość sw y ch  obyw ate li. W  r. 1-180 stan o w iła  xma 
potęgę 9 m iljonów  m ieszkańców , w  s to , lat później 
liczba ta  b y ła  bez  zm iany  i dopiero  do 1780 r. p rz y ­
było  100 ty s ięcy  obyw ate li.

W łochy zaś. k tó re  w  roku  1480 w okresie  rę- 
i neran su  liczy ły  ty leż  obyw ateli, ile ó w czesn a  Hi- 

sznam a, dziś pom noży ły  poczw órn ie iiość sw ych  
obyw ate li i są po Rosji, Anglii i N iem czech czw ar- 
tem  na 'liczn iejszem  państw em  w  E uropie.

7. k ra jów  pozaeuropejsk ich , ludność lndyj w z ro ­
sła o 60 p rocen t, C hinom  p rzy b y w a  jedyna i szósta  
ludności na każde *00 lat

L udzkość całej ziemi, k tó ra  w  roku  1800 w y n o ­
siła około  775 m iljonów , w  1900 liczy ła  już 1564 
miliony, dziś zaś w vnosi 1864 m iliony.

Z poszczegó lnych  ra s  w z ro s ła  najbardzie j ilość 
p rzedstaw icie li ra sy  m alajskiej, gdyż w ciągu  100 lat 
z 11 m iljonów  rozm nożyli się do 67 m iljonów  ludzi; 
p rzy sło w io w o  liczni C h ińczycy  nie w z ra s ta ją  już 
liczebnie z tak a  szybkośc ią , jak daw n ie j: od roku 
1800 ilość ich za ledw ie się po d w o iła  (z 240 m iljonów  
na 430).

N ajliczniejszą ra są  św ia ta  są  a ry jczy cy , posia­
dający  658 m iljonów  przedstaw icieli,^  po nich idą 
Azlaci w schodni, liczący  578 m iljonów , dalej H in­
dusi —  317 m iljonów . M urzyni —  107 m iljonów , 67 
m iljonów  M alajów . N ajliczniejszą gałęz ią  ra sy  indo- 
germ ańsk iej są G erm anie, k tó rzy  sam i liczą 250 
m iljonów, a w śró d  nich 130 m iljonów  stan o w ią  An- 
glosasi. Żvdzi p rzed staw ia ją  cyfrę  10 m iljonów , z 
k tó rych  na jw iększa  ilość, bo aż 3 m iljony w  Polsce, 
a nahnniejsza, bo ty lko  120 ty sięcy , w  P alesty n ie .

O grom nie in te resu jący  jest w z ro s t ludności w  
m iastach. . , ,

Jeśli ob liczyć p rzec ię tn ą  ilość m ieszkańców  
każdego dom u po w ielkich  m iastach , to  dojdziem y 
do następu jących  re zu lta tó w ; w  L ondynie p rz y p a ­
da na k ażd y  dom  przec ię tn ie  8 n re szk ań o ó w . w  F i­
ladelfii ty lko  5-ciu, w  P a ry ż u  już 38. a w  B erlin ie  76.

L udność B erlina, k tó ra  w  roku  1870 w y n o siła  
800 tv siecy  m ieszkańców , od tego  czasu w z ro s ła  do 
4 m ibonów .

New Y ork. liczący w  1870 r. koło 900 ty sięcy  
m ieszkańców , a w 1731 za ledw ie 4 ty s iące , obecnie 
posiada około 6 m iljonów  now ojo rczyków . _ W  tym  
sam ym  okresie  (od r. 1870 do 19271 ludność L ondy­
nu ty lko  się podw oiła , a ludność P a ry ż a  n aw e t tak  
nie w zro sła .

L udzkość, zam ieszku jąca  ziem ię, rozm ieszczo ­
na jest na p rzestrzen i 2.470.905 km . k w ad r, w  ten 
sposób w y p ad a  na km k w a d ra to w y  około 600 ludzi.

G dyby  jednak cała  ludność ziem i zeb ra ła  się 
razem  i s tan ę ła  jeden obok drugiego, zm ieściłaby  
się ca ła  na Bornholm ie. m ałej w y sp c?  duńskiej, leżą ­
cej na m orzu  B aitvck iem .

G dyby  zaś ciasno  u pakow ać ca łą  ludność ziemi, 
w y s ta rc z y ła b y  na ten cel sk rzy n ia  o b ję to ść  kilo­
m etra  sześciennego.
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W Katowicach.
Pe-rdri -swycięża W artę  Poznań 2:0 (0:0).

Zawody przyjacielskie. — Niesłuszna porażka 
W arty.

Zawody pow yższe rozegrano w śród ciężkich 
w arunków  atm osferycznych, w skutek czego zgro­
m adziły one zaledw ie garstkę widzów-', składająca 
się z najbardziej zacietrzew ionych sym patyków 
i stałych byw alców  m eczy piłkarskich.

Mróz i silny w ia tr n ie . pozwoliły na przepro­
w adzenie racjonalnej gry, to też  obie drużyny zgo­
dziły się na skrócenie czasu gry  do 2 X 30 min it. 
zatem  w y irku  zaw odów  nie można uw ażać za w ła­
ściw y m iernik sił w alczących drużyn.

Obie drużyny w ystąp iły  w  składach:
W a r t a  P o z n a ń :  Fontow icz

Szerfke I Flieger 
W ojciechowski Spojda Przykucki 

Rochowićz Szerfke II Staliński P rzybysz  Radojewski 
Romcz Pazurek  I Lubina Malik Latacz 

P azurek  11 Anders Górecki 
Kamieniecki Goerlitz 

P o g o ń  K a t o w i c e :  Mazur
Mimo dotkliwego zimna grę prow adzono \v ży- 

w em  tempie i od samego początku obfitowała nna 
w  zajmujące momenty. W arta  przejęła z miejsca 
inicjatyw ę gry i pierw sze 30 minut górow ała bez­
apelacyjnie nad Pogonią. Atak za atakiem  sunie na 
bram kę Pogoni, w szystkie jednak groźne sytuacje 
wyjaśnia w spaniale grający bram karz Pogoni Ma­
zur, a dużo strzałów  nie trafiają celu. Skuteczną 
i pełną pośw iecenia grą ty łów  Pogoni u trzym ały  do 
przerw y rezultat bezbram kow y.

P o  zmianie boisk obraz gry zmienił się na ko­
rzyść Pogo.ni, która uzyskała odtąd w idoczna prze­
wagę nad gośćmi. W  tej faz!e gry W arta  ograni- 
:zyła się d a  kilku sooradycznych w ypadów , które 
ednak nie zagrażały  poważnie bram ce P wa-w . 
Bramki obie zdobyła Pogoń ze strzałów  Lubiny i 
Malika.

W arta  górow ała nad gospodarzam i techniką, 
oraz lepszym  startem  do piłki, atak  jej grzeszył je­
dnak hyperkom binacią, przyczem  prześladow ał go 
pech w  strzałach. W arta  przedstaw ia zespół groź­
ny i zgrany pierw szy w ystęnem  w obecnym sezo­
nie na Górnvm Śląsku pozostaw iła po sobie dobre 
w rażenie. P rzeg ra ła  ona niezasłużenie, a w ynik 
nierostrzygniety  byłby praw dziw em  odzw ierciedle­
niem stosunku sił oraz przebiegu gry.

Potroń spisała się słabo, grała ona flegm atycz­
n i .  a jedynie obrona i bram karz stanęli na w yso­
kości sw eco  zadania i uratow ali sytuację. Brak 
ambicji i o farności dał się u niei d o tk liw i odczuć. 
Niżej zwvkfei form y grała pomoc i atak. W yróżnił 
.-,ie todynie jei bram karz Mazur, k tóry  przyczynił się 
walnie do zw ycięstw a sw ych barw .

Sędziow ał p. Laband, spełnił on jego zadanie 
znakomicie.
!FC Katowice uległ Orłow i W ełnow iec 1:4 (1:3).

Dalszą sensacją dnia to przegrana I, F. C. z pro­
wincjonalna B -klasow ą drużyna Górnego Ślaska 
w przedm eczu W arta  — Pogoń. IFC copraw da w y ­
stąpił w  nieco osłabionym składz:e. co nrzytaczam y 
za uspraw iedliw ienie jeno porażki. Gra należała 
do nieciekaw ych, gdyż obie drużyny grały bezola 
r -w o  i cbaotvczm e, szczególnie IFC. k tóry  miał 
eden ze sw veh słabych dni. W iecej bez-vkzmedme 
; gry miał Orzeł, a uzyskane przez niego bram ki 
były r>'°ucbronne.

Dla zw ycięzców  bram ki zdobyli Król 2. no ie- 
rinel Kone i W iderą, honorow y punkt zdobył IFC 
z zam ierzania podbram kowego.

Sędziow ał p. Rzychoń w zorowo.

Kolejowy K. S. Katowice — K. S. 06 M ysłowice 
2:1 (1:0).

Kolejarze odnieśli zasłużone zw ycięstw o, p rzy­
czem bram ki uzyskali Bronder i Nowak po jednej. 
P rzebieg gry  w ykazał do p rzerw y lekka przew agę 
gości, natom iast po pauzie panem gry byli gospoda­
rze. Grę zakończyły obie strony w  dziesiątkę, bo­
wiem Bronder z Kolejowego K. S. został skontuzjo- 
wany, w skutek czego onuścił boisko, zaś Imiele z 
K. S. 06 M ysłowice w ykluczył z gry  sędzia, za nie- 
sportow e zachow anie się.

Sędziow ał bez zarzutu p. Kłosek.

Królewska Huta.
Slask Św iętochłow ice — T. K. S. Toruń 4:3 (3:2).

Mecz pow yższy rozegrano na Stadjonie w  Król. 
Hucie, w  obecności 300 widzów. W skutek silnego 
mrozu i złego stanu boiska gra toczyła sle 3 X 3 0  
minut i uznaną została za przyjacielską.

f oruńczycy zjechali w sw ym  najlepszym  skła­
dzie, a m ianowicie: Suchecki II, Rudkowski. Cie­
szyński I, Gumowski I. Suchocki 1 i W iśniew ski.

Dalsze częściowe wyniki śląskie.
Poniżej podajemy dalsze częściowe wyniki niedziel­

nych wyborów senackich z poszczególnych miejsco­
wości Województwa Śląskiego. Poszczególne listy 
oznaczone są liczbami następująceml: Bezpartyjny Blok 
Współpracy z Rządem nr. 1, — Socjaliści nr. 2, — 
Niemcy nr. 18, — Komuniści nr. 36 — oraz Śląska 
Chadecja nr. 37.

Powiat katowicki.
Mysłowice (1) 1574, (2) 1123. (18) 2405 (36) —,( 37) 1180. 
Bańgów (1) 119, (2) 22, (18) 58, (36) —, (37) 115. 
Bogucice (1) 1302, (2) 234, (18) 523, (36) 5, (37) 708.
Brynów (1) 364, (2) 6. (18) 280, (.36) —, (37) 99.
Brzęczkowice (1) 239, (2) 89, (18) 13, (36) 5, (37) 147. 
Brzezinka (1) 556, (2) 294, (18) 382, (36) —, (37) 559 
Bykowina (l) 428, (2) 49, (18) 194, (36) 10, (37) 58. 
Bytków (1) 374, (2) 159, (18) 175. (.36) 17, (37) 34*5. 
Chorzów (1) 1499, (2) 234, (18) 175, (36) 17 (37) 340.
Dąbrówka Mała (l) 1065, (2) 335. (18) 1095. (36) 41,

(37) 416.
Giszowiec (1) 400, (2) 264, (18) 543, (36) 313, (37) 354. 
Nikiszowiec (1) 496, (2) 166 (18) 739, (3) 354, (37) 354. 
Halemba (1) 148, (2) 203, (18) 104, (36) 1, (37) 304. 
Janów (1) 1351. (2) 664, (18) 1820. (36) 701, (37) 836. 
Michałkowiee (1) 554. (2) 187. (18), 586, (36) 195, (37) 584. 
Nowa wieś (l) 2127. (2) 1090, (18) 2144, (35) 8, (37) 996. 
Przełajka (1) 150, (2) 1, (18) 36, (36) —, (37) 150. 
Roździęń (1) 1220, (2) 319 (18) 1557, (36) 53, (37) 647. 
Siemianowice (1) 3016, (2) 1030, (18) 3759, (36) 91, 

(37) 3379.
Szopienice (1) 882. (2) 275, (18) 1007. (36) 228, (37) 847. 
Załęże (l) 2016, (2) 803, (18) 2193. (36) 138. (37) 755. 
Bielszo wice (1) 3111. (2) 337. (18) 453, (36) 6, (37) 410. 
Kończyce (1) 642, (2) 81, (18) 381, (36) —, (37) 197. 
Makoszowy (1) 449 (2) 2, (18) 365, (35) —, (37) 104. 
Katowicka Hałda (1) 364, (2) 6, (18) 280, (36) 3, (37) 99. 
Ligota Katowicka (l) 653, (2) 38, (18) 427, (36) 5, (37) 483. 
Zawodzie (1) 1165, (2) 462, (18) 2409, (36) 60, (37) 678. 
Złuhna (1) 379, (2) 15, (18) 23. (36) 1, (37) 57.

Powiat świętochłowicki.
Świętochłowice (1) 2889, (2) 521. (18) 3050. (36) 794, 

(37) 894.
Hajduki Wielkie (1) 5905. (2) 575, (18) 2285. (36) 120, 

(37) 228.
Łagiewniki (1) 1124, (2) 259, (18) 1338 05) 537, (37) 967. 
Godula (1) 732, (2) 188, (18) 683, (36) 46, (37) 739.
Czarny Las (1) 201. (2) 172. (18) 114, (36) 2. (37) 84.

Powiat pszczyński.
Pszczyna (1) 430, (2) 8, (18) 1337, (36) —, (37) 458. 
Bieruń Stary (2) 280, (2) 12, (18) 249 (36) —, (37) 259. 
Mikołów (1) 707, (2) 379, (18) 1338, (36) - ,  (37) 614. 
Bieruń Nowy (l) 156, (2) 10. (18) 83, 0*5) —, (37) 101. 
Brzeźce (l) 84, (2) —, (18) 25, (36) —, (37) 82.
Chełm W. (l) 224. (2) —, (18) 360, (36) —, (37) 254.
Cwiklice (1) 113, (2) 2. (18) 76, (36) —, (37) 77. 
Czarnuchowice (1) 29. (2) —, (18) —, (36) —, (37) 28.
Goczałkowice Dolne (1) 89. (2) 26, (18) 39, (36) —,

(37) 93.
Gotowiec (1) 40, (2) —, (18) 103, (36) —, (37) 37.
Góra (1) 105, (2) 24. (18) 32, (36) —, (37) 64.
Gostyń (1) 233, (2) 71, (18) 47, (36) —, (37) 43.
Grzawa (1) 38, (2) —, (18) 24, (36) —, (37) 80.
Imielin (1) 325, (2) 2, (18) 32. 05) —, (37) 142.
Jankowice (1) 156. (2) 2, (18) 32, (36) —, (37) 142. 
Kamionka (1) 32, (2) 17. (18) 15. (36) —, (37) 52.
Kobiór (1) 146, (2) 8. (18) 176, (36) —, (37) 245.
Łaziska Górne (l) 217, (2) 442. (18) 372, (36) —, (37) 193. 
Miedźna (1) 123. (2) —, (18) 16, (36) —, (37) 117.
Mokre (l) 216. (2) 84. (18) 128. (36) —. (37) 109. 
Ornontowice (1). 265. (2) 31, (18) 178, (36) —, (37) 159. 
Piasek (1) 113, (2) 22. (18) 72, (36) —, (37) 176. 
Piotrowice (1) 168. (2) 164, (18) 71, (36) —, (37) 202. 
Radostowice (1) 108. (2) —, (18) 58, (36) —. (37) 24. 
Rudziczka (1) 90, (2) —, (18) 14, (36) —  (37) 7. 
Śmiłowice (1) 66, (2) 2. (18) 53, (36) —, (37) 48.
Stara Kuźnia (1) 139. (2) 11, (18) 6. (36) —, (37) 144.

Starawieś (1) 270, (2) 8, (18) 202, (36) —, (37) 148.
Suszec (1) 290, (2) 2, (18) 36, (36) —, (37) 98.
Szeroka (l) 37. (2) 6, (18) 23. (36) —. (37) 273.
Tychy (l) 1192. (2) 18. (18) 411, (36) —, (37) 477. 
Urbanowice (1) 103, (2) 3, (18) 95, 05) —, (37) 149. 
Wilkowyje (1) 130, (2) —, (18) 10, (36) —, (37) 77.
W yry (l) 369. (2) 30. (18) 70. (36) —, (37) 236.
Zawadka (1) 52, (2) 2, (18) 9, (36) —, (37) 5.
Paniowy (1) 122, (2) 44. (18) 13, (36) —, (37) 143.

Powiat rybnicki.
Folwarki (1) 6. (2) 1, (18) U, (36) —, (37) 36.
Kłokocin (1) 22, (2) 47, (18) 27 (36) —, (37) 78. 
Szczejkowice (1) 24, (2) 15, (18) 31, (36) —, (37) 92.

Powiat tarnogórski.
Tarn. Góry (1) 1245, (2) 41, (18) 2368, (36) —, (37) 1039. 
Miasteczko (1) 214, (2) —, (18) 237, (36) —, (37) 241. 
Bobrowniki (1) 340, (2) 2, (18) 175, (36) —, (37) 88. 
Boruszowice (1) 80, (2) —, (18) 84, (36) —, (37) 37. 
Chechło Stare (l) 83, (2) 16, (18) 349, (36) —, (37) 160. 
Chechto Nowe (1) 103, (2) 2, (18) 52, 05) —. (37) 11. 
Jędrysek (l) 94, (2) —, (18) 39. (36) —, (37) 250. 
Koztowagóra (1) 286, (2) 10, (18) 213, (36) 3, (37) 77. 
Lasowice (l) 103, (2) 5, (18) 96, (36) —, (37) 268.
Nakło (1) 228. (2) 33, (18) 253, (36) —. (37) 143. 
Opatowice (1) 100, (2) 3, (18) 82, (36) —, (37) 38. .
Orzech (1) 132, (2) 12, (18) 151. (36) —. (37) 75.
Reply Nowe (1) 194, (2) —, (18) 142, (36) —, (37) 53. 
Repty Stare (1) 79, (2) —, (18) 160, (36) —, (37) 32. 
Rybna (1) 196, (2) —. (18) 205. (36) —, (37) 70.
Sowice (1) 73, (2) 7, (18) 72, (36) _ ,  (37) 158.
Strzybnica (1) 316, (2) —, (18) 280, (36) —, (37) 66. 
Suchagóra (1) 268. (2) 42, (18) 47. (36) —, (37) 41. 
Tarnowice Stare (1) 143, (2) —, (18) 137, (36) —, 37) 79. 
Żyglin (1) 110. (2) —. (18) 163, (.36) —, (37) 105.

Pow iat lubliniecki.
Lubliniec (1) 268, (2) 33, (18) 576, (36) - ,  (37)072 
Wożniki (1) 155, (2) 5, (18) 293, (36) (37) 156.
Babienica (1) 68, (2) - ,  (18) 70, (37) - ,  (37) 79. 
Boronów (1) 170, (2) 24, (18) 264, (33) - ,  (37) 81 
Brusiek (1) 44, (2) (18) 12, (36) - ,  (37) O.
Chwostek (1) 119, (2) - ,  (18) 12, (36) - ,  r37) 9. 
Qeszowa (1) 37, (2) 8, (18) 66, (35) - ,  (37) 16. 
Dębowa Góra (1) 16, (2) 6, (18) 19, (36) (37)9.
Dralin (1) 62, (2) - ,  (18) 27, (36) - ,  (37) 19. 
Droniowiczki (1) 57, (2) 10, (18) 133, (35 - ,  (37)97 
Droniowice ( l)  47, (2) - ,  (18) 69, (36) (37) 29.
Drutarnia (1) 67, (2) 2, (18) 13, (36) - ,  (37) 29. 
Glinica (1) 84, (2) 7, (18) 74, (35) (37) 54.
Haclra (1) 57, (2) - ,  (18) 69, (35) - ,  (37) 8. 
Harbułtowice (1) 30, (2> —, (18) 29, (35) —, (37) 12. 
Jawomica (1) 16, (2) 1, (18) 50, (36) (37) 6.
Kalety (1) 129, (2) 2, (18) 29, (36) (37) 263.
Kalina (1) 79, (2) - ,  (18) 50, (36) - ,  (37) 78. 
Kamienica (1) 117, (2) 2, (18) 93, (36) (37) 54.
Kochcice (1) 201, (2) 1, (18) 84, (35) - ,  (37) 32. 
Kokotek (1) 44, (2) - ,  (18) 34, (35) (37) 12.
Koszęcin (1) 167, (2) 2, (18) 30S, (36) - ,  (37) 169. 
Kośmidry cl) 28, (2) -  (18) 56, (36) - ,  (37) 83. 
Ligota Wożnicka (1) 76, (2) - ,  (18) 131 (36)

(37) 30.
Lisów (1) 68, (2) - ,  (18) 69, (36) (37) 84.
Lisowice (1) 63, (2) 1, (18) 63, (35) - ,  (37) 53. 
Lubecko (1) 57, (2) 25, (18) 75, (36) - ,  (37) 83. 
Łagiewn ki Wielkie (1) 30, (2) —, (18) 81, (36)

(37) 37.
Olszyna (1) 47, (2) 23, (18) 71. (35) - ,  (37) 52. 
Pawonków (1) 55, (2) 5, (18) 134, (36) (37) 62
Psary ( l)  94, (2) 1, (18) 48, (36) - ,  (37) 97.
Pusta Kuźnica (1) 18, (2) - ,  (18) 48, (36) -  (37)2. 
Rusinowice (1) 23, (2) 2, (18) 93, (36) - ,  (37) 40. 
Sadów (1) 103, (2) _  (13) 113, (35) - ,  (37) 38. 
Sclarma (1) 43, (2) - ,  (18) 49, (36) (37) 44.
Steblów (1) 49, (2) - .  (18) 28) (35) (37) 16.
Strzelin (1) 161, (2) \  (18) 107. (36) (37) 21.
Strzehiń^ka Kol. (1) 44, (2) - ,  (1^) 23, (35) —,(3 7 )5

Śląsk w ystąpił także w  wzm ocnionym  składzie 
i z nowo nabytym  środkow ym  pom ocnik-v^ ^-N ne- 
rem. którego debiut w  Śląsku w ypadł nomyślnie.

Gra była nieinteresuiąca. Gospodarze mieli do 
pauzy wiece} z gry. a atak  ich grał bardzo szczę­
śliwie. P ierw szą bram kę zdobywa Śląsk przez 
Sprusa, k tóry po wybiegu Zdrojewskiego s trze 'a  z 
20 m etrów  do pustej bram ki. Z w zorow ej centry 
praw ego skrzydłow ca podwyższa Palka wynik do 
2:0. T rzecią bram kę zdobywa ś ląsk  z karnego 
przez Sprusa, tu sędzia rozstrzygnięciem  swem po­
krzyw dził gości. T. K. S. natom iast zdobył obie 
bram ki z planowych kom binacyj środkow ej trójki 
przez Gumowskiego.

Po  pauzie incjatyw ę gry przejął T. K. S. Od tej 
chwili zaznacza się w yraźna przew aga TKS. nad 
gospodarzami. Cieszyński z dalekiego strzału  uzy­
skuje dla sw ych barw  w yrów nanie. Mimo. że dal­
sze minuty gry upływ ają przy przew adze gości, to 
gospodarzom  udało się zdobyć zw ycięski punkt, 
przez Tom asa z podania lew ego skrzydłow ca.

Sędziow ał o. Jasiński z  Krakowa słaho.

Siemianowice.
K. S. 0 7  Siem ianow ice — Polic. K. S. Katowice 0:0.

Obie drużyny w ystąp iły  w  osłabionych sk ła­
dach. W yn k odpowiada przebiegowi gry. a za­
szczytny w ynik  zawdzięcza Policyjny K. S. swemu 
środkow em u pomocnikowi Plewni.
Szarlej.

Odra Szarlej — Słowian Bogucice 4:1 (2:1).
Gra toczyła się przy  stałej p rzew adze miejsco­

wych. Bramki dla nich zdobyli Koenig 2, po jednej 
S iw y i Krój. Honorowy punkt dla Słowianu uzy­
skał Szubert.
B rzeziny Śląskie.
K. S. B rzeziny SI. — Stadjon Król. Huta 4:1 (2:0).

Słabe składy obu drużyn przyczyniły się do 
tego, że gra była nie interesująca. Bramki strzelili 
dla zw ycięzców  Suszyński 2, Piec i Burkowski po 
jednej.

K. S. Brzeziny Śląskie rez. — Stadjon rez. 1:1.
K. S. Brzezinv Śląskie I młdz. — Stadion T mMr. O j 3.



W ojewódzki Komitet Obchodu w  dn. 19 marca 1928 
Imienin Marszałka Józefa Piłsudskiego pod protek­
toratem W ojewody Śląskiego dr. Grażyńskiego 

i Generała Brygady dr. Zająca._________

Obywatele!
Pierwszemu M arszałkowi Polski życząc 
szczęścia, Polsce go życzym y.

Dnia 19-go marca br. przypada święto Imienin 
b. Naczelnika Państwa, a obecnego Prezesa Rady Mi­
nistrów, Ministra Spraw Wojskowych i Pierwszego 
Marszałka Polski Józefa Piłsudskiego.

Traaycja obchodów dorocznych tego dnia, coraz 
uroczystszych i coraz bardziej pamiętnych, wiąże się 
z początkami Polski Niepodległej, z marzonym przez 
pokolenia Ojców brzaskiem wolności Narodu.

Wśród nocy bolesnych zwątpień Narodu Polskiego 
we własne siły i w lepsze Jego jutro, a potem w cza­
sie gromów wojny światowej, które spadły na naszą 
rozdartą na trzy części Ojczyznę, gdy zakuwano nam 
ręce, unicesiw.ając czyn wszelki, jedynie Marszalek 
Piłsudski miał niezłomną wiarę w blask jasnych pro­
mieni lepszego Jutra.

Z tą n'jezachwi£ną wiarą poszukiwał on sił we 
własnym Narodzie, wydobył je drzemiące, obudził i 
poprowadził do zwycięstwa, tworząc pierwsze polskie 
szeregi żołnierskie, a wierząc niezłomnie w ich niespo­
żyte siły wewnętrzne, stał się symbolem Narodowego 
Czynu Zbrojnego.

Dziś jest On budzie elem siły swego N arodu, stra­
żnikiem polskiego honoru, najlepszym nauczycelem, 
swej epoki, wskazującym jej wielkie cele, jest prote­
stem przeciw zakładaniu rąk w bezczynie.

On wpoił wiarę w nas samych i w zwycięstwo 
Oręża Polskiego w chwilach groźnych dla całości Oj 
czyzny.

I dał granice Państwu Polskiemu i stał się su­
mieniem Narodu, a

„Zrów nał się duchem z wielkimi hetm any,
A w yrósł nie z soli, ni złota, ni roli.
Lecz z wielkiej miłości 1 n iezłom ni woli 
I z tego, że cały Ojczyźnie oddany."

Niecą w dniu święta Jego Imienin zagrzmi ze 
wszystkich piersi okrzyk

Niech żyje Polska l 
Niech żyje Marszałek Józef Piłsudski! 

albowiem życząc Mu szczęścia, Polsce go życzymy, 
albowiem w tym okrzyku zamyka się najdroższy skaro 
nasz — M.łość Ojczyzny i wielkńh jej synów, wyra­
ża się treść snów rycerskich Narodu i jego marzeń, 
albowiem
„....Narodu Syny  będą sprzątali z Jego ziarn owoce, 
i w śród zm artw ychw stań  porannej godziny,
G dy złote słońce blaskiem  zamigoce,
Będą wołali duchem podniesieni:
Za Ojców sprawą św it się nam rumieni"

Wzywamy więc Was Rodacy do zjednoczenia się 
i zamanifestowania swych uczuć dla p.erwszego oby­
watela Polski Niepodległej, dla Jedynego w Niej, któ­
remu przedstawicielstwo nasze, Sejm nasz uchwalił, 
że „dobrze zasłużył się Narodowi" do wzniesienia 
okrzyku

Niech żyje Marszałek Józef Piłsudski!
KOMI1 ET WYKONAWCZY.

Radiokronika.
Aparat detektorowy.

Wydział Tecun.czny Polskiego Rad:a postano­
wił dopomóc polskim warstwom ludności przez 
wprowadzen.e wzorowego aparatu detektorowego, 
tak taniego, by stał się dostępnym dla osób nawet 
niezamożnych. Aparat detektorowy może każdy laik, 
który nigdy w życiu aparatu me montował wykonać 
bez zarzutu, stosując się do naszych intormacyj.

Potrzebne części;
1) Płytka trol.towa grubości 2mm. o wymiarach

125X155 mm-
2) Kondensator obrotowy o pojemności 500 cm.
3) Skala do kondensatora.
4) Cewka o 115 zwojach bez oprawki.
5) Detektor i galena.
6) Cztery zaciski
7) Dwa gniazdka.
8) Skrzynka drewniana.
Wszystkie te części razem kosztują 15 złotych, zaś 

całkowicie zmontowany i gotowy odbiornik zł. 20. 
Wraz ze słuchawką i anteną zewnętrzną cały komplet 
wynosi 50 złotych.

W płytce trolitowej o wymiarach 125x155 mm 
trzeba wywiercić 6 mniejszych otwłorów i jeden więk­
szy. Gotowe nawiercone płytki można otrzymać ró­
wnież w skhpach, które prow adzą ten typ aparatu 
detektorowego. Do płytki wkręcamy najp.erw kon­
densator, następnie zaciski dla przewodów i dwa 
gniazdka. Następn e drut miękki srebrzony mierzymy 
lak, by starczył na całą długość między zaciskami i 
idodajemy tyle, ile potrzeba na wygięcie oczka pod 
śrubką. Druciki są tak miękkie, że łatwo daje się 
wyginać i prostować w rękach, a jedynem narzędziem 
giezbednem do wyginania oczek są  obcążki okrągłe,

Mając gotowe druciki skręcamy je zaciskami bardzo 
mocno by był dobry kontakt i nie zachodziła obawa 
rozkręcenia. Gdy już poszczególne połączenie zaci­
ski umocowujemy cewkę. Cewki nabywać można w 
landlach radjowych o 125 zwojach, dla słuchania 
audycji warszawskjch potrzeba 115 zwojów, więc z 
cewki odwijamy 10 obwodów drutu. Końce obwią­
zujemy do cewki (by się nie rozwinęła ostatnia w ar­
stwa) najlepiej cienką nitką i te końce po obcięciu, 
zbędnej długości oczyszczamy z izolacji,’ a następnie 
przylutowujemy lub przykręcamy pod zaciskami.

Gdy już wszystkie połączenia uskuteczniono, — 
stawiamy detektor na stronie frontowej i przytykamy 
igiełką detektora do galeny. Antenę łączymy z za­
ciskiem po lewej stronie, ziemię po prawej, a do 
dolnych zakładamy słuchawkę. Słuchanie rozpoczyna­
my przy równoczesnem kręceniu skalą kondensatora. 
Gdy usłyszeliśmy audycję, należy jeszcze sprawdzić i 
styk detektor i tak obracać kondensatorem, by osią­
gnąć najsilniejszą audycję.

W miastach i okolicach bliskich stacji nadawczej 
około 10 kim.) można zamiast zewnętrznej anteny 

używać tak zwanej anteny śwetlneg. Jestto s o c ja l­
na wtyczka do światła zakończona drutem okcxo y2 
metrowym. Tę wytyczkę wkładamy do kontaktu świe­
tlnego, drut wstawiamy do nacisku i antena jest go­
towa.

Uziemienie wykonać można ze zwyczajnego go­
łego lub dzwonkowego drutu. Jeden koniec włą­
cza się do aparatu, drut prowadzi się po ścianie — 
lub przybija do podłogi do najbliższego kranu 
wodociągowego. Tu nawijamy drut do kranu moc­
no, by miedź dotykała metalu i jeśli m o iiw e  lutuje­
my. Na prowincji jeśli niema wodociągu zakopuje 
się do ziemi kawa ek starej blachy, do której przed­
tem przylutowano drucik. Najlepsze miejsce pod 
rynną lub w pobliżu stale wilgotnej ziemi tnp. koło 
studni). Blachę zakopuje się na ^  do 1 m. głęboko 
do ziemi. Aparat opisany d iała na antenę zewnę­
trzną w  od’eglosci 100—120 km. od Warszawy i Ka­
towic a około 25 km. od Krakowa, Wilna i Pozna, 
nia. W Warszawie i Katowicach w samem meście 
wystarcza antena św ietna. Dla Krakowa, Poznania, 
Wilna i Katowic cewka ma mieć mniej niż 115 zwo­
jów bo około 40—50.

Radio na usługach rolnictwa na Węgrzech.
Rząd węgierski obecnie dąży do przeprowadzenia 

sprężystej organizacji produkcji rolniczej za pomocą 
wszystkich środków nowoczesnej organizacji. Pomoc 
radja została w tym wypadku uznana za niezbędną i 
wszystkie wioski w całym kraju mają być zaopatrzone 
w radioodbiorniki. W  tym celu ma być w najbliższym 
czasie utworzone biuro informacyjno-rolnicze, aby 
wszyscy drobni rolnicy w  całym kraju codziennie byli 
powiadomieni przez radio o cenach produktów rol­
nych, o nowych rozporządzeniach dotyczących rol­
nictwa, o kredytach udzielanych rolnikom itp. A u nas? 
— U nas Polskie Rad jo stara się jak najwięcej wiado­
mości fachowych i informacyjnych podać przez radjo 
rolnikom. Codzienne komunkaty rolnicze, odczyty w 
środy i niedziele, komunikaty o stanie pogody, a nawet 
specjalne kursy rolnicze przez radjo urządzane zawie­
rają olbrzymi zasób wiadomości niezbędnych dla dro­
bnego rolnika.

Tylko rozpowszechnienie aparatów radjowych na 
wsi przedstawia dużo do życzerfa; zainteresowanie 
radjem nie jest u nas tak powszechne jak w innych 
krajach.

To też we własnym interesie rolników zachęcać 
ich trzeba do zakładania aparatów, w gminach, kół­
kach, spółdzieln'ach i domach ludowypch.

Krttko-nriezłowato.
Ptaki pelikany w yrządzają ogromne spustosze­

nie w śród ryb tak  m orskich jak rzecznych. W  żo­
łądku jednego z nich znaleziono 200 m ałych rybek, 
a w  wolu u drugiego aż 334 m ałych w ątłoszów .

o
D okładny spis w ykazał, że w  Bułgarii żyje 3139 

osób, m ających ponad 100 lat.
o

Skorpiony mogą się rok cały obyć bez poży­
wienia, a pająki naw et do 17 miesięcy.

o
Największym  jeszcze czynnym  wulkanem jest 

w ulkan Kilanea na w yspie Hawai.
o

Syberja ma obszaru 12 milionów 474 tysiące 
kw adratow ych kilom etrów czyli o %  więcej niż ca­
ła Europa a tylko 11 miljonów mieszkańców, w  tern 
7 miljonów Rosjan.

Sto z górą gazet i 14 pism ilustrow anych w y­
dają w  A m eryce murzyni.

♦
W  P aryżu  jest obecnie w użyciu 750 tysięcy sa­

mochodów różnego rodzaju, a codziennie przybywa  
i mszczę 400 do 500 nowych.

Program radiowy.
Środa 14 marca 1928 r.

Katowice, fala 422 m.
16.20 Komunikaty Polskiego Związku Zrzes2eń 
Gospodarczych Woj. SI., — 16.40 Odczyt: Wizeru­
nek Jakóba Sobieskiego, 17.05 Komunikat Dyrek­
cji Kolei Państwowych w Katowicach — 17.20 
Wykład języka polskiego (kurs wyższy) 17.45 Pro­
gram dla dzieci, — 18.15 Koncert popołudniowy, 
18.55 Komunikat Muzeum Śląskiego w Katowi-, 
cach, — 10.15 Rozmaitości, — 19.35 Odczyt; Szki­
ce z niwy polskiej Śląska, — 20 Odczyt, — 20.30 
koncert wieczorny z Warszawy, — 22 Sygnał cza­
su i komunikaty, 22.30 Koncert muzyki lekkiej.

Warszawa, fala 1,111 m.
12.00 Sygnał czasu i komunikaty, 15.00 Komuni­
katy meteorologiczny i gospodarczy, 16.40 Skrzyn­
ka pocztowa, 17.45 Program dla dzieci, 18.15 Kon­
cert orkiestry Polskiego Radja, 19.20 Rozmaitości, 
— 19.35 i 20 Odczyty, 20.30 Uroczysta Audycja z  
pcwodu węgierskiego świę.a narodowego, 22.00 
Sygnał czasu i komunikaty.

Kraków, fala 566 m.
12.00 Sygnał czasu, hejnał z wieży Marjackiej, ko­
munikaty oraz muzyka z płyt gramofonowych, —
15.00 Komunikaty meteorologiczny i gospodarczy, 
16.40 Odczyt, 17.20 Skrzynka pocztowa, 17.45 Au­
dycja dla młodzieży, 18.15 Transmisja z koncertu 
z Warszawy, — 19.05 Komunikat rolniczy, — 19.15 
Rozmaitości, -  19.35 i 20 00 Odczyty, 20.30 Tran­
smisja Audycji z Warszawy, 22.30 Koncert m u zy ­
ki lekkiej.

Poznań, fala 344.8 m. . . . .  „
13.00 Giełda z ożowa i towarowa, — 13 15 Kon*
cert Tria, w przerwie koncertowej giełda pienęż- 
na, — 17.00 Audycja dla dzieci, 17.45 Koncert or- 
k estry salonowej, 19.00 Rzeczy ciekawe, — 20.00 
Komunikaty gospodarcze, — 20.30 Koncert orga­
nowy, 22.00 Sygnał czasu i komunikaty, 22.30 Mu­
zyka taneczna.  ̂ .

W rocław, fala 322.6 m.
Gliwice; pj.2 eg \ |d m 'wydawnictw, 16 30 Koncert tań* 

ców niemieckich, — 18.00 Odczyt, — 19.00 i 19.30 
Odczyty, -  20.10 Komedia, -  22.30 Płyty gramo­
fonowe.

Berlin, fala 483,9 m. , „ . .  . j ,.
15.30 Program  dla pań, — 16.00 Inscenizacja dla
młodzieży, — 18.20 do 19.10 Odczyty, — 19.45 
Oratorjum „Matka Ziemia", -  22.30 Muzyka tane­
czna.

W ln e(& Po1-anek’2mużyczny,,— 16.15 Muzyka operet­
kowa, 17.00 Program dla d ieci, — 18.00 do 19.00 
Odczyty, — 20.05 Literatura angielska - -  20.30 
Wieczór starowiedeński, następnie muzyka lekka.

H A  D E S Ł A iTe .
W zorowy skład wędTn.

W  ostatnich czasach coraz w ięcej sklepów p rzy­
byw a w K atowicach. Z pośród nich ogólną uw agę 
zw raca skład wędlin Ś lązaka E. S kw ary  (ul. Ko- 
ściuszki). W  obu oknach w ystaw ow ych  znajduia 
się po trzy  wielkie kosze kw iatów  w śród gustownie 
ułożonych wędlin, tak że spraw iają w rażenie efek> 
łow nego stołu wielkanocnego. W nętrze sklept 
oznacza się w ielką czystością 1 rów nież bogato 
p rzybrane jest kw iatam i. To też skład ten p rze j 
cały dzień iest licznie naw iedzany rn-zp? kuoumcycn.

Doskonała zabawa.
— Jakże spędzacie państw o m iodowe m iesiące? 
—̂ Doskonale! Znakomicie się baw im y. 

moja gotuje, a ja odgaduję, co to  za potraw a. A ue 
przy tern śmiechu, pojęcia nie masz!_______ _

Nakładem I czcionkami firmy „Katolik” spółka wydawnicza 
z  o sr odp. w Bytomiu Śląsk O polski — Za redakcję 

odpowiada Franciszek Godula w Król. Hucie.

Chcm'ka D-ra FRANZOSA, jedyny 
ra d y k a ln y  i w y p ró b o w a n y  środek 

(nacieranie) na

R E U M A T Y Z M
k łu c ie  z powodu p r z e z ię b ie n i a ,n a  

p o s t r z a ł ,  is c h ia s  i t  p. 
ŻĄDAĆ W APTEKACH. 
Wyrób i główna sprzedaż 

HOteka RIHQIiRSSHR. b m . Kopernika 1

Unieważniam
zgubioną książeczkę w oj­
skową wydaną przez 
P. K. U. Nowv-Sącz na 
nazwisko ia te A b  Orzeł 
Piaseczna.

Agitujcie
zanasząęazotij!


